
JA N  M IE S Z C Z A N  O  W SKI
Zaprzysiężony przez Izbę Przemysłowo - Handlowg w Gdyni rzeczoznawca 
wagi, miary i ilości towarów. Zaprzysiężony próbobiorca

G D Y N I A  —  ul. Jana z Kolna — Telefon: Biuro 1343 i prywatny 1380

Feliks Guziewicz
Z a p r z y s ię ż o n y  p rz e z  Izb ę  P r z e m y s ł o w o - H a n d lo w ą  w  G d y n i r z e c z o z n a w c a  
w a g i ,  m ia ry  i i lości to w a ró w , Z a p r z y s ię ż o n y  p ró b o b io rc a

GDYNIA — Tel. 10-25

Wody kwiatowe, perfumy, pasły do zębów, szczoteczki do zę- 

bów, wody do ust, kremy, pudry, kredki do ust, ołówki do brwi 

i wszelkie artykuły toaletowe należy kupować jedynie w spe- 

cjalnym składzie firmy

„PERFUMERJA H I G J E N A "
T A D .  K A Z .  S U W A L I Ń S K I

G D Y N I A — ul. Świętojańska 18

tam bowiem znajduje się wielki wybór towarów, a ceny bardzo umiarkowane.

Pacoszyńsk l  Michał
p r z y s i ę g ł y  r e w iz o r  k s i ą g  h an d lo w yc h  na obw ód  Izby P r z e m y s ł .  —  
Hand lo w e j  w Gdyni,  -  b ie g ły  s ą d o w y  w s p r a w a c h  h an d lo w yc h  i 
s p r a w a c h  k s i ę g o w o ś c i  s p ó ł e k  akcy jnych  o r a z  instytucyj bankow ych.  

( A c c o u n t a n t  —  E x p e r t - C o m p t a b l e  —  beeid. B t l c h e r -R ę y i so r )

Biuro buchalteryjno-rew izyjne i organizacyjne
w  G  D  Y  N  I — ul. Antoniego Abraham a 9 — Telefon N r. 12 94

O rganizacja  księgowości w przedsiębiorstwach wszelkiego rodzaju  
N a d z ó r  nad księgowością

S p o r z ą d z a n i e  i a n a l i z a  bilansów  
P o t w i e r d z a n i e  bilansów

O p r a c o w y w a n i e  sprawozdań rocznych
R e o r g a n i z a c j a i  racjonalizac ja  księgowości 

P r o w a d z e n i e  ksiąg w abonamencie

S p r a w y  p o d a t k o w e .  Księgowość przebitkowa i maszynowa. Prospekty bezpłatnie
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PR ZED RU K  D O ZW O LO N Y  ZA PO D A N IE M  ŹRÓDŁA

Pożyczka Inwestycyjna
W dniu 10 bm. o tw arta  została su b sk ry p ­

cja na Państw ow ą Pożyczkę Inw estycy jną. 
Pożyczka ta  tak  ze w zględu na cele, na jakie 
m a być  obrócona, ja k  rów nież na swój cha­
rak te r, jako  operacji finansow ej zasługuje na 
specjalne omówienie. Jest to tem  bardz iej 
w skazane, że z jej powodzeniem  połączone są 
oczekiw ania złagodzenia zjaw isk  k ryzyso­
wych. jeże li do tąd  w  p rzew ażającej sw ej czę­
ści środki w alk i z k ryzysem  i jego sku tkam i 
siłą rzeczy m iały  ch arak te r dostosow ania ży ­
cia gospodarczego do w y tw arzających  na tle 
k ryzysu  zjaw isk  gospodarczych, to obecna 
operacja R ządu jest przedsięw zięciem , noszą- 
cem wszelkie cechy zw alczania k ryzysu  tego 
za pom ocą akcji czynnej, innem i słowy m am y 
tu  do czynienia z akc ją  o charak terze  w yb it­
nie ofenzyw nym . W ynika z tego, że szybkie 
pokrycie obecnej pożyczki przez subsk ryben­
tów  będzie jednocześnie probieżem  prężności 
społeczeństw a w  jego dążeniach do p rzezw y­
ciężenia istn iejących  trudności gospodarczych 
w łasnem i siłami.

Zastanów m y się w ięc w  pierw szym  rzę­
dzie nad  m otyw am i, k tó re  spow odow ały ko­
nieczność przeprow adzen ia  obecnej operacji 
kredytow ej. . W iadom em  jest, że jednym  ze 
środków  zaradczych  przeciw  kryzysow i go­
spodarczem u i to niety lko w Polsce, lecz i w 
szeregu innych  państw  europejsk ich  i poza­
europejskich, jest zw alczanie bezrobocia za 
pomocą zorganizow ania na możliwie szeroką 
skalę robót publicznych, a to w okolicznoś­
ciach, gdy  z rozm aitych  pow odów  nie ma się 
Ąiożności podniesienia za trudn ien ia  w  istnie­
jących w arszta tach  p racy  czy to p ryw atnych , 
Czy też państw ow ych innem i środkam i. Zna­

ne są pod tym  względem  posunięcia na  o lbrzy­
m ią skalę w S tanach Zjednoczonych A m eryki 
Północnej, w  Niemczech, we Włoszech, a osta t­
nio w Belgji i w szeregu innych państw . W ia­
dom em  jest rów nież, że zatrudnienie  rzesz 
bezrobotnych we w szystkich  państw ach, k tó ­
re tego rodzaju  środka się im ają, pow oduje na 
d łuższą lub k ró tszą metę, ożyw ienie całego 
życia gospodarczego, w  zależności od zasobów 
finansow ych, k tó re  w  każdym  poszczególnym  
w y p ad k u  b y w ają  na ten cel obracane, oraz od 
rozm iarów  zatrudn ien ia  w  stosunku do ogól­
nej liczby bezrobotnych, obciążającej cało­
kszta łt funkcy j gospodarczych danego p a ń ­
stw a. Pow odzenie tej akcji zależne jest rów ­
nież od w yboru rodzaju  robót, k tóre są w y ­
konyw ane, to znaczy o ile ich dziedzina zazę­
bia się z szeregiem  innych dziedzin, doznają­
cych w ten sposób ożyw ienia sw ej działalno­
ści. Nie ulega też w ątpliw ości, że zagadnienie 
za trudn ien ia  bezrobotnych nie może być roz­
w iązane w drodze norm alnej, to znaczy 
przez obrócenie na nie środków  bieżących 
skarbu  państw a z norm alnego budżetu  p a ń ­
stwowego. Jest to tem  bardziej niemożliwem, 
że w  dobie k ryzysu  zrów now ażenie norm al­
nych  budżetów  państw ow ych  jest samo przez 
się zadaniem , nastręczającem  pow ażne tru d ­
ności.

To też w idzim y, że wszędzie niem al środ­
ki, n iezbędne na w alkę z bezrobociem  zdoby­
w ane są drogą operacy j k redytow ych i to 
przew ażnie operacyj, dokonyw anych na w e­
w nętrznym  ry n k u  pieniężnym .

Z tych  ogólnych założeń w ychodząc, ja- 
snem  się staje, że Polska w  w alce z kryzysem  
w pierw szym  rzędzie dąży  do za trudn ien ia



rzesz bezrobotnych w robotach publicznych , 
n a jb a rd z ie j odpow iadających  je j ak tu a ln y m  
potrzebom . Do kategorji tych  robót na leży  
budow a now ych dróg b itych  i n a p ra w a  istn ie­
jących , k tó ra  p rzyczyn ia  się do w zm ożenia 
tem pa ru chu  na nich, regu lacja  dróg w odnych 
i rzek  wogóle, a to w celu zapobieżenia sk u t­
kom  powodzi, p rzyczyn ia jącym  ogromne s tra ­
ty  gospodarstw u społecznem u, w reszcie budo­
w a now ych lin ij kolejow ych, uzupełn iających  
połączenia z siecią już  istn iejących  w m iej­
scach, n a jb a rd z ie j pod w zględem  gospodar­
czym  w skazanych . W szystkie te kategorje  ro­
bót m ają  tę zasadniczą cechę, że w ym agają  
stosunkow o znacznej ilości rąk  roboczych, 
a w ięc n a jb a rd z ie j odpow iadają  postu latow i 
za tru d n ien ia  najw iększej m ożliw ie ilości bez­
robotnych  i to niety lko m iast lecz rów nież 
i wsi. Pozatem  n iek tóre  z tych  robót jak  np. 
budow a kolei odb ija  się bezpośrednio na  in ­
nych  gałęziach przem ysłu , w yw ołując w zrost 
za trudn ien ia . W szystkie zaś razem  zam ierzo­
ne rcbo ty  w sw ych w yn ikach  s tw arza ją  sze­
reg możliwości rozw ojow ych d la  życia gospo­
darczego w państw ie wogóle.

Licząc się z m ożliw ościam i finansow em i 
ry n k u  p ieniężnego, k tó ry  w y k a z a ł w  czasach 
osta tn ich  odprężen ie  w  postaci wzr-oistu w k ła ­
dów  w in sty tu c jach  k red y to w y ch , oraz z u- 
p ły n n ien iem  ry n k u  p ien iężnego, w y d a je  się. 
że p o k rycie  p ie rw sz e j tra n sz y  pożyczki in ­
w e s ty c y jn e j w  w ysokości 100 m iljonów  zło­
ty ch  nie pow inno nap o tk ać  trudności. N ie 
u lega je d n a k  w ątp liw ości, że sum a ta. acz­
k o lw iek  sam a p rzez  się w  stosunkach  n a ­
szych pow ażna, je s t  ogólnie b io rąc  sum ą n ie ­
w ie lk ą  w obec po trzeb  i zakresu  n a jk o n iecz ­
n ie jszy ch  robó t in w esty cy jn y ch , k tó re  są za­
p ro jek to w an e . Z resztą zam ierzen ia  R ządu 
pod tym  w zględem  są n ieco szerzej z a k ro ­
jone, gdyż uzyskano  upow ażn ien ie  ciał u s ta ­
w odaw czych n a  zrea lizow an ie  pożyczki 
w  w ysokości ogółem  150 m iljonów  złotych. 
P rzechodząc do an a lizy  w aru n k ó w  sam ej p o ­
życzki, jak o  operac ji k red y to w e j podkreślić  
n a leży  k ilk a  ba rdzo  in te resu jąc y c h  m om en­
tów’. O b lig ac je  pożyczki w ypuszczone być 
m arą  w odcinkach  stu  zlo tow ych, o p iew a ją ­
cych na  złote w  złocie. N adaje  to j e j  p e w ­
ność i trw ałość , kon ieczną  p rz y  d ługim  te r ­
m inie  (50 lat) na ja k i  pożyczka je s t zac ią ­
gana. Pom im o, że nie m am y żadnych  w ą t­
pliw ości co do stałości naszej w alu ty , oko­
liczność ta uw ażana b y ć  pow inna za gw a­
ra n c je  do d a tk o w ą  pew ności. O procen tow a­
nie obligacji w stosunku rocznym  n ie  je s t 
w ysok ie  bo w ynosi 3%, je d n a k  oprocen to ­
w anie to uw ażać należy  za norm alne  dla p a ­

pierów" państw ow ych , zw łaszcza je ś li się 
zw aży, że dochodzą do tego dodatkow e ko- 
rzyścis. A więc p rzedew szystk iem  m ieć n a ­
leży  n a  uw adze, że pożyczka obecna p od le­
gać będzie  częściow ej a m o rty zac ji za  po­
m ocą losow ań 3 r a z y  do ro k u  ju ż  p o czy n a­
ją c  od ro k u  1945 czy li po  10 la tach , p rz y ­
czem  k u rs  am o rty za c ji pożyczk i p rzez  S karb  
p ań s tw a  w yznaczony  je s t w  ciągu p ie rw ­
szych 30 la t  po  120 zło tych  w złocie za 100, 
su b sk ry b o w an y ch  w dalszych  5 la ta ch  po 125 
zło tych  w złocie z a  100 i w reszcie  w  o sta t­
n ich  5 la tach  p o  130 z ło tych  w złocie za 100. 
P rz y  ta k  pom yślanym  sposobie a m o rty zac ji 
c iężar sp ła ty  zaciągniętego  p rzez  P aństw o w 
obecnych  ciężkich  w a ru n k a ch  d ługu  p rz e ­
nosi się częściow o n a  następne  pokolen ie . — 
Lecz k o rzy śc i lo k a ty  w  pożyczce in w esty ­
c y jn e j n ie kończą się na  tem, m am y tu  na 
w id o k u  jeszcze je d n ą  j e j  ko rzyść  d odatko ­
w ą, p o siad a jącą  pozatem  w ie lk ą  a tr a k c y j­
ność. C hodzi m ianow icie o to, że pożyczka 
in w e s ty c y jn a  je s t  pożyczką p rem jo w ą , p rz y ­
czem losow anie ob ligac ji m a się odbyw ać 
trizy raz y  do  roku. P re m je  są różne j w yso­
kości, p o cz y n a ją c  od 500.000 z ło tych  (po 1-ej 
w  dw óch c iągn ien iach  w  roku) do 300 zło­
tych . O gó lna  ilość w y g ran y ch  w  ciągu  ro k u  
w ynosi 3200 ,na łączną  sum ę 4.475.000 zło tych. 
P rz y  n ab y w an iu  ob ligacy j p rzew id z ian y  je s t  
szereg  ulg, m ianow icie  m ożność p o k ry w a n ia  
należności ra ta m i w  ciągu 10 m iesięcy, a p o ­
zatem  po łow a należności m oże być  spłacona 
obligacjam i Pożyczki N arodow ej, k tó re  ja k  
w iadom o są im ienne, gdy  ob ligacje  pożycz­
ki obecnej op iew ają  na okaziciela , co n a d a ­
je  im cechy p a p ie ru  tran sak cy jn eg o . Z azna­
czyć p rz y  tem  należy , że p ierw sze  losow anie 
p re m ij odbędzie się  ju ż  1 w rześn ia  b. r. p rz y ­
czem iw losow aniu w ezm ą rów nież udział 
ob ligac je  jeszcze całkow icie  p rzez  nabyw cę 
nieopłacone.

W  tych w arunkach  Pożyczka Inw esty ­
cy jna  jako lokata  k ap ita łu  naw et w  drobnych 
sum ach p rzedstaw ia  wiele atrakcy jności. Je j 
w alo ry  ta k  o znaczeniu obyw atelskiem  ze 
względu na  ściśle określony cel, jak iem u m a 
służyć, jak  rów nież i w alory  czysto finanso­
we podniesione już zostały przez m iarodajne 
czynnik i państw ow e oraz w ybitnych  p rzed ­
stawicieli* życia gospodarczego k ra ju . Soodzie- 
w ać się więc należy, że pomimo licznych tru d ­
ności n a tu ry  gospodarczej i finansow ej, Po­
życzka Inw estycy jna  znajdzie należyte po­
parcie w  najszerszych kołach społeczeństw a 
całego k ra ju , a społeczeństw a pom orskiego 
w szczególności. L. G.
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Nowy budżet gminy m. Gdyni
W  końcu zeszłego m iesiąca R ada  M iejska 

■uchwaliła budżet gm iny m. G dyni na rok b u d ­
żetow y 1935/36.

N ow y budżet, podobnie ja k  budżet po­
p rzedn i został uchw alony przez Radę M iejską 
p rzed  rozpoczęciem  roku  budżetow ego, gdy 
budżet na  rok 1935/34 został uchw alony w t r a ­
kcie roku  budżetow ego, a  w la tach  1931/32 
i 1932/33 wogóle b udże tu  m iasta  nie było.

Budżet, ostatnio uchw alony, jest zrów no­
w ażony i zam yka się po stronie w ydatków  
i dochodów  sum ą 22.367 tysięcy złotych.

D la porów nania  podajem y zestaw ienie 
budżetów  za trzy  ostatnie lata  (w tysiącach  
zło tych).

1933/34 1934/35 1935/36

W y d a tk i ogółem  , , 13.940 10.698 22.367

w tem: zwyczajne . . , 6.971 7.691 7.920

nadzw yczajne . ■ 6.969 3.007 14 447

D ochody  ogółem  . , 13.940 10.698 22.367
w tem: zwyczajne . . . 9.230 8 399 7.991

nadzw yczajne 4.710 2.299 14.376

B udżet ostatni, ja k  w idać z zestaw ienia, 
znacznie przew yższa budże ty  z la t poprzed­
nich. N ależy jednak  zw rócić uw agę, że w grę 
w chodzą tu  w y d a tk i i dochody nadzw yczajne, 
w k tó rych  to pozycjach  bucha ltery jn ie  
um ieszczono akcję oddłużeniow ą i konw ersję 
zadłużenia  krótkoterm inow ego na d ługoterm i­
nowe.

Przechodząc do ogólnej analizy  budże­
tów  stw ierdzić m usim y zatrzym anie  się na 
m iejscu, a naw et spadek, jeżeli chodzi o do­
chody zw yczajne. P orów nyw ując  budżety  
zw yczajne ze w zrostem  liczebnym  ludności w  
G dyni, stosując w skaźniki, m ające za podsta­
wę =  100 rok 1933/34, o trzym am y ch arak te ­
rystyczne zestawienie.

1933/34 1934/35 1935/36

L u d n o ś ć ........................... 100 125 144

Wydatki zwyczajne . . 100 110 114
Dochody zwyczajne . . 100 98 87

W idzim y, że budżet zw yczajny  m iasta 
pozostaje daleko w  ty le  za w zrostem  liczby 
ludności.

Jeżeli ob liczym y w skaźn ik  w ydatków  
i dochodów na  1 m ieszkańca G dyni, to p rzy  
podstaw ie w skaźn ika  — w y d a tk i i dochody 
zw yczajne na  głowę w r. 1933/34 =■ 100, 
o trzym am y następu jącą  tablicę:

N a 1 m ieszkańca 1933/34 1934/35 1935/36

W ydatki zwyczajne . . 100 88 79

D cchcdy zwyczajne . . 100 73 60

Zatrzym anie się budżetu  na  miejscu, a ra ­
czej cofanie się tłum aczyć należy ogólnym  
k ierunkiem  oszczędnościowym, stosow anym  
przez w ładze m iejskie i przez organy n a d ­
rzędne. Co może być dobre d la m iast innych, 
m niej in tensyw nie rozbudow ujących, dla 
G dyn i może okazać się szkódliwem . N ależy 
obaw iać się; że w skutek  kom presji budżeto ­
w ych a p a ra t adm in istrac ji m iejskiej nie bę­
dzie w  stanie w  na leży ty  sposób obsłużyć 
w ym ogów  m iasta  i jego ludności.

P rzejdźm y do rozpatrzen ia  budżetów  w e­
dług działów  budżetow ych. W yda tk i i docho­
dy  m iasta prelim inow ane na 3 ostatnie la ta  
d a ją  nam  tablice poniżej:

W  ij d  a t k  i
w  tys. złotych

D zia ły  b u d że tu
budź. w yk. budżety

1933/34 1934/35 1935/36

W yd. zw yez. i nadzw ycz. 
o g ó ł e m ................................ 13.940 22.944 10.698 22.367

W yd. z w y cza jn e  . . . . 6.971 6.848 7.691 7-920
A d m in i s t r a c j a ....................... 795 930 822 857
M a ją te k  sam orząd . . , . 75 126 80 122
P rzed s ięb io rs tw a  . . . . — 13 — —
S p ła ta  d ługów  ................. 4.420 4.163 4.665 4.837
P o m ia ry  i p la n y  . . . . 145 D4 144 147
D ro g i i p lace  p u b liczn e  . 125 127 119 111
O ś w i a t a .................................... 207 212 259 282
K u ltu ra  i sz tu k a  . . . . 29 27 44 51
Z drow ie p u b liczn e  . . . . 275 239 312 283
O p iek a  spo łeczna  . . . . 249 193 246 186
P o p ie ra n ie  ro ln ic tw a  , . 10 10 2 1
P o p ie ra n ie  przem . i h a n d lu 29 27 18 18
B e z p ie c z e ń s tw o ................... 256 269 328 333
Św iadczen ia  na  rzecz in.

zw. sam o rząd o w y ch  . . 6 14 15 15
R óżne ........................................ 350 354 637 677

W yd. n a d zw y cza jn e  . , . 6-969 16.096 3.007 14.447
A d m in i s t r a c j a ....................... 34 7 — —
m a ją te k  sam orząd . , . . 248 438 175 1.554
P rz e d s ię b io rs tw a  . . . . 3.366 2.763 873 220
S p ła ta  d łu g ó w ...................... — — — 7.100
D ro g i i p l a c e ..................... 564 861 784 609
P o m ia ry  i p la n y  . . . . 223 142 241 264
O św ia ta  . .............................. 29 20 200 436
Z drow ie p u b liczn e  . . . . 56 30 81 82
B ezpiecz. p u b l........................ — 179 6 —
R óżne ....................................... 2.267 1 34 2.005
P o k ry c ie  n iedoborów  . . — 11.655 613 2.177



P oddając  analizie  w y d a tk i zw yczajne 
m iasta, stw ierdzić należy, że najw iększą  pozy­
cją, stanow iącą 61% w ydatków  zw yczajnych , 
jest sp ła ta  długów. P lanow a gospodarka 
m iejska w ym aga regu larne j obsługi długów . 
M iasto, nie będąc w  stanie pok ryw ać  długów  
z funduszów  w łasnych, zm uszone jest do ko ­
rzystan ia  z do tacji S karbu  P aństw a, na  ten 
cel specjaln ie przeznaczonej.

N astępną pozycją  są w ydatk i na  adm in i­
strac ję  ogólną. Pozycja  ta  w  w y d a tk ach  zw y­
czajnych  stanow i 11%, jest znacznie niższa, 
niż w  innych  zw iązkach  sam orządow ych w 
Polsce. S tw ierdzić należy  daleko idącą osz­
czędność K om isarja tu  R ządu  w tym  dziale 
b u d że tu .

Pozostałe pozycje budżetow e nie po trze­
b u ją  szczegółowego om ówienia, gdyż możność 
porów nania  ich m iędzy sobą i av poszczegól­
nych  la tach  jest n ader łatw a.

G łów ną pozycją w ydatków  n adzw yczaj­
nych  jest rów nież sp ła ta  długów. P ozycja  ta, 
ja k  już b y ła  mowa, jest konw ersją  i p rzeksię­
gow aniem  długów  kró tkoterm inow ych na 
długoterm inow e. D ołączyć należy tu  pozycję 
„pokrycie niedoborów"", k tó ra  spełnia to samo 
znaczenie.

Pozostałe pozycje ilu s tru ją  p lan  inw esty- 
cyj m iejskich.

W  dziale „m ajątek  miejski"' p relim inow a­
na  jest kw ota 1.200 tys. zł na  budow ę rzeźni 
m iejskiej, oraz 200 tys. złotych na roboty  re ­
m ontow e dom u m iejskiego p rzy  u licy  S ta ro ­
w iejskiej.

W  dziale „przedsiębiorstw a m iejskie1' 
prelim inow ane są kw oty  na  inw estycje w odo­
ciągowe i kana lizacy jne  oraz na  oczyszczanie 
m iasta.

W dziale „ośw iata" prelim inow ano 240 
tys. zł na budow ę 2 szkół pow szechnych i 196 
tysięcy na dokończenie budow y 4 szkół pow ­
szechnych. zaczętych w r. 1934/35.

W ydatk i „różne", są to s tra ty  na  kursie  
p rzy  konw ersji zadłużenia.

P rzejdźm y do dochodów m iasta. G łów ­
ną pozycję w  dochodach zw yczajnych  stano­
w ią dotacje skarbow e. W ynoszą one 49% do­
chód ów zw yczajnych.

w tys. złotych
D o c h o d y

D z ia ły  b u d ż e tu
budź. w yk. dż9ty

1933/34 1934/3j /

D ock. zw yez. i nadzw ycz. 
o g ó ł e m ................. 13.540 22.944 10.090 22.367

D ochody  z w y cza jn e  . . . 9.230 9.143 8.399 7.991
M a ją te k  sam orząd . . . . 239 215 159
P rz e d s ię b io rs tw a  . . . . 519 563 582 1 55
S u b w en c je  i  d o tac je  . . 6.005 6.00! 4.845 3.914
Z w ro ty  . . . . . . . . . 462 448 563 615
O p ła ty  a d m in is tr .................. 42 67 68 118
O p ła ty  za k o rz y s ta n ie  z 

u rząd zeń  d o b ra  p u b l. 64 70 45 62
D o p ł a t y .................................... - — — —
U dzia ł w p o d a tk . p ań stw . 225 219 263 376
D o d a tk i do pod-, p ań stw . . 917 735 799 870
P o d a tk i sam o is tn e  . . . . 744 806 1.004 1.323
R óżne ........................................ 13 21 0 0

D ochody  n a d z w y c z a jn e  . 4.710 13.799 2.299 14.376
M a ją te k  sam o rząd . . . . 1.000 336 5 40
S u b w en c je  i d o ta c je  , , — — — 36
Z w r o ty ........................ 23 — 35 35
P o ży czk i ................................ 3.372 13.449 1.519 .13.405
D o p ł a t y .................................... 275 14 700 700
P o d a tk i in w e s ty c y jn e  . . 40 — 40 30
R óżne ........................................ — — — 130

Pozycja „przedsięb iorstw a" nie uległa 
w iększym  zm ianom , S k ładają  się n a  n ią do­
chody z M iejskich Zakładów  E lek trycznych  
(350 tys. zł) i Z akładu  W odocią gów i K anali­
zacji (202 tys. zł).

Podatki prelim inow ano w yżej, niż w  la ­
tach  poprzednich  ze w zględu na  rozw ój gospo­
darczy  G dyni. D otychczasow a po lityka  f i­
skalna  Zarządu M iasta da ła  w yn ik i dobre, 
p łatność podatków  przez p łatn ików  stoi na  
zadaw aln ia jącym  poziomie.

W dochodach nadzw yczajnych  dział „po­
życzki" sk łada  się z 11 m ilj. zł na  konw ersję 
dl ugów  w B. G. K., z 1.200 tys. zł pozyczki na  
budow ę rzeźni i z k ilku drobniejszych sum  na 
różne cele inw estycyjne.

Tak w pobieżnym  rzucie w yg ląda  now y 
budżet m iasta. Z atw ierdzenie jego zależy od 
M inisterstw a S praw  W ew nętrznych.

Bolesław P olkow ski.

Arbitraż bawełny w Gdyni
W zrost im portu baw ełny  w roku 1933, 

k tó ry  osiągnął przeszło 77.737 ton i rozw iąza­
nie problem u zabezpieczenia baw ełny, sk ła­
danej w m agazynach  portow ych, co n as tąp i­
ło z końcem  tegoż roku n a  sku tek  uzyskan ia  
przez Bank G ospodarstw a K raj. koncesji na 
prow adzenie dom u składow ego publicznego

dla celów m agazynow ania baw ełny  i w y d a ­
w ania  dow odów  składow ych, stw orzyły  rea l­
ne podstaw y do dyskusji nad zagadnieniem  
a rb itrażu  baw ełny  w Polsce. O dnośne zam ie­
rzenia zainteresow anych sfer gospodarczych 
doprow adziły  do zw ołania przez Izbę P rze ­
m ysłowo - H andlow ą konferencji na  dzień



1 lutego 1934 r., k tó ra  odbyła się pod p rze ­
w odnictw em  p. D yrek to ra  Rum m la, z udzia­
łem  generalnego przedstaw iciela  na  E uropę 
Zw iązku A m erykańskich  Załadow ców B aw eł­
n y  p. F ran k lin a  L indsay‘a.

Po stw ierdzeniu  przez p. L indsay ‘a, że 
G dyn ia  jest już  pow ażnym  portem  przyw ozo­
w ym  dla baw ełny, w yraził on pogląd, że nie­
m a isto tnych  przeszkód d la  stw orzenia a rb i­
trażu  w  naszym  porcie.

Na te j konferencji ustalono rów nież głó­
w ne zasady, k tó re  należało w ziąć pod uw agę 
p rzy  realizow aniu  om aw ianego zagadnienia, 
odnośnie konstrukcji, kosztów a rb itrażu , p ra ­
w ideł p roceduralnych , lokalu  arbitrażow ego 
i w ykonan ia  odnośnych p rac  przygotow aw ­
czych przez zainteresow ane Izby  Przem ysło­
wo - H andlow e w G dyni i Łodzi.

Pierw otnie p lanow ane rychłe rozpoczęcie 
p racy  nad  s ta tu tem  i regulam inam i arb itrażo- 
wem i idegło zwłoce nasku tek  konieczności 
uprzedniego zorjen tow ania się w  zagadnieniu, 
zebran ia  przepisów  zagranicznych  in sty tucy j 
arb itrażow ych , istn iejących  w Bremie, H a- 
wrze, R otterdam ie i Liverpoolu, oraz usta le ­
n ia  ilości w ydanych  opinij gatunkow ych 
i zgłoszeń do a rb itrażu  w la tach  ubiegłych, 
ja k  w reszcie zapoznanie się z technicznem i 
w ym ogam i lokalu  arbitrażow ego. Tych 
w stępnych  p rac  podjęły  się zarów no obie w y­
m ienione Izby , jakoteż n iektóre przedsiębior­
stw a, zainteresow ane w h and lu  baw ełny, p ra ­
cu jąc narazie  na  w łasną rękę.

Poniew aż zasadniczym  w arunkiem  pro­
sperow ania a rb itrażu  jest odpow iednia ilość 
w ykw alifikow anych  i godnych zau fan ia  k la ­
sy fikato rów , rozpoczęła G dyńska Izba P rze ­
mysłowo - H andlow a w lipcu ubiegłego roku  
sta ran ia  o przygotow anie k lasy fikato rów  Po­
laków . Zdołano dotychczas um ieścić na p ra k ­
tykach  zagranicznych  ( trzech odpowiednio 
p rzygo tow anych  p rak ty k a n tó w  polskich w 
H aw rze i jednego w A leksandrji. D la  um ożli­
w ienia p rak ty k  zagranicznych stworzono sty- 
pendjum . na  k tó re  złożyły się dotacje Izb 
Przem ysłow o - H andlow ych w G dyni i Łodzi, 
gdyńskiego oddziału B anku G ospodarstw a 
Krajow ego, oraz M inisterstw a Przem ysłu 
i H andlu .

W stępem  do w spólnej p racy  obu za in te­
resow anych Izb  by ła  konferencja  delegata 
Izb y  G dyńskiej z przedstaw icielam i Izby  
Łódzkiej o raz h an d lu  baw ełną i przem ysłu 
włókienniczego, w  dn iu  12 w rześnia 1934 r. 
N ajw ażniejszym  w ynikiem  konferencji, poza 
om ów ieniem  stanow iska am erykańsk ich  za­
ładow ców  i dyskusją  nad  stroną  p raw ną  za­
gadnienia, form am i organizacyjnem i a rb itra ­
żu i rozw ojem  p rac  przygotow aw czych, było:
1) stw ierdzenie, że łódzkie sfery  przem ysło­
we, reprezentow ane na konferencji przez 
Prezesa Zw iązku Przem ysłu  W łókienniczego 
w P aństw ie Polskiem , p. H eym an - Jareck ie­

go, zdecydow ane są poprzeć w zupełności 
s ta ran ia , zm ierzające do u tw orzenia a rb itra ­
żu  baw ełny  — oraz 2) pow ołanie Kom itetu 
O rganizacyjnego, składającego się z p rzed­
staw icieli Izb Przem ysłow o - H andlow ych w 
Łodzi i G dyni, Zw iązku Przem yślu W łókien­
niczego, delegatów  gdyńskiego oddziału  Ban­
k u  G ospodarstw a Krajow ego i Zw iązku Eks­
pedytorów  B aw ełny w  G dyni, jakoteż fachow ­
ców w osobach: racicy Izby  Łódzkiej p. K rau ­
zego i p. Bobkowicza, w łaściciela firm y h a n ­
d lu jącej baw ełną na  w łasny  rachunek.

Już na posiedzeniu K om itetu w  dniu  
12 październ ika  1934 roku  przedłożony został 
p ro jek t s ta tu tu  in sty tucji arb itrażow ej. Na 
konferencji w  dn iu  15 październ ika, zw oła­
nej przez G dyńską Izbę Przem ysłowo - H an­
dlow ą zostały o projekcie tym  poinform ow a­
ne zainteresow ane gdyńskie sfery  gospodar­
cze. D alsze posiedzenia K om itetu odbyły  się 
16 październ ika  i 14 listopada. N astępnie do 
dnia 23 listopada uzgodniły  Izba G dyńska 
i B ank G ospodarstw a Krajow ego swoje po­
stu la ty , odnoszące się do p ro jek tu  sta tu tu , 
szczególnie w  spraw ach  poddan ia  przyszłej 
in sty tucji a rb itrażow ej nadzorow i zaintereso­
w anych  sam orządów  gospodarczych, siedziby 
.stow arzyszenia, m iejsc i sposobu urzędow a­
n ia  Kom isyj, zaprzysięgania  k lasyfikato rów  
i t. p .

O stateczne uzgodnienie p ro jek tu  sta tu tu , 
przew idującego pow ołanie do życia „Zrzesze­
n ia  In teresantów  H and lu  B aw ełną", nastąpiło  
n a  posiedzeniu K om itetu w  dniu 19 grudn ia  
1934 r.

Równocześnie z p racam i nad statutem , 
dotyczącym  organizacji Zrzeszenia In te resan ­
tów  H and lu  Baw ełną, p row adziła  t. zw. Pod­
kom isja  Techniczna, w yłoniona z K om itetu 
O rganizacyjnego, p race  nad  „R egulam inem  
A rbitrażu  G atunkow ego d la baw ełny", — 
k tó ry  został przedłożony Kom itetowi na  kon­
ferencji w  dn iu  7-go m arca br.

O  dokonanych p racach  zostały poinfor­
m ow ane zainteresow ane sfery  gospodarcze 
w  Łodzi i G dyni, jakoteż załadow cy am ery ­
kańscy .

W  dniu  26 m arca odbyło się w  Łodzi kon­
sty tucy jne  zebranie „Zrzeszenia In teresan tów  
H and lu  Baw ełną", a w  dn iu  9-go kw ietn ia  
zebranie, na  k tórem  dokonano w yboru  w ładz 
zarządu  i dyrektora.

Przechodząc do om ów ienia s tru k tu ry  
„Zrzeszenia In teresan tów  H and lu  Baw ełną", 
należy  uw zględnić szczegóły następujące.

Siedzibą „Zrzeszenia" jest G dynia, jego 
celem popieranie rozw oju handlu  baw ełną 
pod względem  technicznym  i gospodarczym , 
oraz obrona interesów  zrzeszonych. Jednym  
ze środków  do osiągnięcia tego celu jest po­
w ołanie do życia in sty tucji arb itrażow ej w 
G dyni. Członkam i zw yczajnym i Zrzeszenia 
m ają  zostać osoby fizyczne i p raw ne, p row a­



dzące sam oistny przem ysł na  terenie polskie­
go obszaru celnego, k tó re  za jm u ją  się zaw o­
dowo obiegiem  i p rzerabian iem  baw ełny , 
czynnościam i ubezpieczenia, przew ozu, eks­
pedycją , p rzechow yw aniem  baw ełny, czyn­
nościam i bankow em i oraz innem i n a tu ry  h a n ­
dlowej, zw iązanem i z obrotem  baw ełną.

Osoby, odpow iadające pow yższym  w a­
runkom , lecz działające poza granicam i pol­
skiego obszaru celnego, mogą być jedynie  
członkam i nadzw yczajnym i Zrzeszenia.

W  dn iu  ukonsty tuow an ia  się Zrzeszenia 
zapisało się n a  członków  około 40 osób.

W ładzam i Zrzeszenia są: W alne Zgrom a­
dzenie, Zarząd i K om isja R ew izyjna.

W  Zarządzie, k tó ry  sk łada  się z 13 człon­
ków  zw yczajnych  (5 reprezen tan tów  przę- 
dzalników , 2 hand lu jący ch  baw ełną  na w ła ­
sny rachunek , 2 ajentów , 1 in s ty tu cy j ban k o ­
w ych, 1 dom ów składow ych, 1 ekspedytorów , 
i kontrolerów ) i 2 członków  nadzw . jest rep re ­
zentow ana G dyn ia  przez 1 przedstaw iciela  
h an d lu jących  baw ełną  na w łasny  rachunek  
(p. Bobkowicz — ,,E xim port“), 1 p rzedstaw i­
ciela, in sty tucy j bankow ych  (dyr. Królikow ski 
— B ank Zachodni), 1 przedstaw iciela  ekspe­
dy torów  (delegat E kspedytorów  B aw ełny w 
G dyni), 1 p rzedstaw iciela  dom ów składow ych 
(dyr. G rabow ski — Dom  Składow y P ub licz­
n y , u trzy m y w an y  przez B ank G ospodarstw a 
Krajowego) i  1 przedstaw iciela  kontrolerów  
(p. T epper — Polskie T ow arzystw o Kontroli).

P an  D y rek to r G rabow ski jest rów nocześ­
nie jednym  z dw óch w iceprezesów  T ow arzy­
stw a, Prezesem  jest p. E nder Teodor z Łodzi.

Jako  organa Z arządu  pow ołane zostały 
do życia 2 Kom isje: K om isja A rb itrażow a
i K om isja notow ań różnic w artościow ych. 
Zadaniem  pierw szej Kom isji będzie na  począ­
tek szczegółowe opracow anie reguł postępo­
w an ia  p rzy  a rb itrażow aniu .

Zrzeszenie czerpie swe fundusze z w piso­
wego, k tó re  zostało ustalone na  200,— zł, ze 
sk ładek  członkow skich w wysokości 100,— zł 
rocznie, oraz z w pływ ów  za arb itraż .

Tegoroczny p relim inarz  Zrzeszenia za­
m yka się po stronie w pływ ów  i w ydatków  
kw otą  60.000 zł.

W tem  m iejscu w y p ad a  nadm ienić, że 
Zarząd Zrzeszenia postanow ił w spólnie z zain- 
teresow anem i przedsiębiorstw am i gdyńskiem i 
p rzy stąp ić  do budow y b u d y n k u  arb itrażow e­
go. Temu celowi służyć m a po części do tac ja  
w  wysokości 150.000 zł, o k tó re j p rzyznan ie  
w ystąpiło  Zrzeszenie do Zw iązku Przem ysłu  
W łókienniczego w P aństw ie Polskiem .

N a specjalne podkreślenie zasługuje pod­
danie Zrzeszenia nadzorow i Izb Przem ysłow o- 
H andlow ych w Łodzi i G dyni, k tó rym  dla 
um ożliw ienia stałego w glądu  w prace  Zrze­
szenia, p rzysługu je  p raw o  w yznaczan ia  do 
Zarządu Zrzeszenia po jednym  delegacie. D e­

legaci Izb w ystępu ją  na W alnern Zgrom adze­
niu, n a  Z arządzie i w  K om isjach w praw dzie  
ty lko  z głosem doradczym , jednakże  p rzysłu ­
guje im praw o zaw ieszania uchw ał Z arządu  
i W alnego Zgrom adzenia na  przeciąg dni 
14-tu. W  tym  czasie mogą Izby  postanow ić 
u trzym an ie  w  m ocy zaw ieszenia uchw ał lub  
też cofnąć zawieszenie. B rak  w pow yższym  
term inie zgodnych decyzy j obu Izb  uw aża się 
za cofnięcie zaw ieszenia. O d decyzji Izb 
p rzysługu je  Zrzeszeniu odw ołanie się do Mi­
n iste rstw a  P rzem ysłu  i H andlu .

Izbom  przysługu je  praw o żądan ia  od Za­
rządu  zw ołania W alnego Zgrom adzenia, a po­
n ad to  sp raw u ją  Izby  nadzór nad m ajątk iem  
Zrzeszenia w  razie  jego likw idacji.

Obecnie p rzychodzi kolej na scharak te ­
ryzow an ie  system u, w edług którego m a dzia­
łać a rb itraż  baw ełny  w G dyni.

A rb itraż  gdyński będzie, w odróżnieniu 
do a rb itra ż u  brem eńskiego, a rb itrażem  jedno- 
stopniow ym , od którego p rzysług iw ać będzie 
p raw o odw ołania. In stan c ja  odw oław cza, 
t. zw. apeal, znajdow ać się będzie naraz ie  za­
granicą. O dnośnie w yboru m iejsca nie z a p a ­
d ła jeszcze decyzja. S p raw a w inna być  uzgod­
n iona  z załadow cam i baw ełny  w Am eryce, 
jako  głów nym i naszym i dostaw cam i tego su­
rowca. N ajpraw dopodobniej będzie tu  cho­
dziło o w ybór m iędzy Brem ą a H aw rem .

Jeżeli chodzi o system  arb itrażow ania , to 
mając- do w yboru  m iędzy system am i, stoso- 
w anem i w  Liverpoolu, H aw rze lub  Bremie, 
p rzyszedł K om itet O rgan izacy jny  do przeko­
nania , że n a jb a rd z ie j odpow iedni d la naszych 
w arunków  jest system  następu jący :

Zrzeszenie In teresan tów  H and lu  B aw eł­
ną, jako  organizacja, rep rezen tu jąca  w szyst­
kie sfery  w h and lu  tym  biorące udzia ł pośred­
nio i bezpośrednio, zaangażuje  jednego (lub 
ew ent. 2) w ykw alifikow anego, posiadającego 
dostateczną p rak ty k ę  k lasy fika to ra , k tó ry  w  
tym  charak terze  pracow ać będzie w  G dyni, w  
u trzym yw anej przez Zrzeszenie Izbie A rb itra ­
żowej, jako  sta ły  u rzędn ik  Zrzeszenia. W y­
m ieniony k lasy fik a to r w ystępow ać będzie ja ­
ko  a rb iter polskiego odbiorcy baw ełny  w spo­
rach  pow sta jących  pom iędzy odbiorcą i do­
staw cą. W charak terze  a rb itra  dostaw cy b a ­
w ełny (w pierw szym  rzędzie am erykańsk ie­
go) w ystępow ać będzie k lasy fik a to r i rzeczo­
znaw ca, w yznaczony przez Zw iązek Załadow ­
ców. O bydw aj k lasy fika to rzy  - a rb itrzy  po­
w oływ ani bęcłą przez Izbę A rbitrażow ą do 
ro zstrzygan ia  poszczególnych isporów pow sta­
łych  na tle jakości dostarczonej baw ełny. W 
w y p ad k u  niedojścia do porozum ienia będą 
oni mogli powołać su p e ra rb itra  z lis ty  osób 
w  tym  celu ustanow ionej przez Zrzeszenie. 
K lasy fika to r Zrzeszenia zostanie zaprzysiężo­
n y  przez Izbę Przem ysłow o - H andlow ą w 
G dyni. N iezależnie od tego ostatniego Zrze­
szenie dopuścić może do w ykonyw an ia  funk -



cy j a rb itra  innych  k lasyfikato rów , już p rac u ­
jących  na  terenie G dyni d la firm  ekspedycy j­
nych, w zględnie takich, k tó rzy  w G dyni się 
osiedlą i k tó rzy  rów nież zostaną ew entualnie 
zaprzysiężeni. W ten  sposób strona w ystępu ­
jąca  o dokonanie a rb itrażu  będzie m ogła w y­
b rać  na  swego arb itra , albo k lasy fik a to ra  
Zrzeszenia, albo też jednego z w spom nianych 
w yżej innych  k lasyfikatorów .

Pow yższy system  jest uzasadniony z n a ­
s tępu jących  w zględów :

1) S ystem  ten  uczyn i zadość w ym aga­
niom Zw iązku Załadow ców  A m erykańskich, 
k tó rym  bardz ie j odpow iada o rganizacja a rb i­
trażu  w L iverpoolu lub  w Haw rze, gdzie b a ­
wełnę a rb itru je  nie jeden, lecz 2 arb itrów , 
w ystępu jących  z ram ienia każdej z za in tere­
sow anych stron. W  Bremie natom iast a rb itraż  
p rzep row adza jeden  (względnie 2) k la sy fik a ­
tor, k tó ry  jak g d y b y  orzeka sam odzielnie, w y ­
stęp u jąc  jak o  u rzędn ik  giełdy, k tó ra  w  p ierw ­
szej instancji nie dopuszcza do wspólnego 
o rzekan ia  z a rb itrem  strony  przeciw nej. A r­
b itraż  gdyński dopuszcza k lasy fika to ra  do­
s taw cy  do w spólnego orzekania z a rb itrem  
odbiorcy.

2) W obec tego jednak , że dopuszczenie do 
a rb itrow an ia  na rzecz odbiorcy jedyn ie  k la ­
sy fik a to ra  u trzym yw anego przez Zrzeszenie:

,a) u jem nie w płynąć m ogłoby na jego pracę 
(wyłączność), b) uniem ożliw iłoby dostęp do 
p racy  a rb itrażow ej ew entualn ie innym  k lasy ­
fikatorom  w G dyni, co nie idzie po lin ji inte­
resów  rozw oju ry n k u  gdyńskiego d la baw eł­
ny, c) zm usiłoby w szystkich  odbiorców do 
.korzystania ty lko z usług  jednego arb itra , do­
puszczeni będą do p racy  w charak terze  a rb i­
trów  rów nież inni zaw odow i k lasyfikato rzy .

3) G dyby  a rb ite r dostaw cy baw ełny  nie 
mógł dojść do porozum ienia z arb itrem  od­
biorcy, mogą obaj a rb itrzy  w ybrać  na  supcr- 
a rb itra  k lasy fik a to ra  Zrzeszenia, o ile ten 
,ostatn i nie by ł w  danym  w ypadku  k lasy fik a ­
torem .

4) L ista  superarb itrów  obejm ować będzie 
poza zaw odow ym i k lasyfikato ram i inne oso­
by, k tó re  Zrzeszenie uzna  za posiadające do­
s ta teczne  kw alifikac je  do w ystępow ania w 
tym  charakterze.

Przep isy  postępow ania arbitrażow ego 
skonstruow ano  w ten sposób, b y  u trzym ana  
została przed  arb itram i tajem nica, co do tego, 
czy ja  baw ełna jest a rb itrow ana  (jak to się 
dzieje w  H aw rze lub  Bremie).

Na zakończenie nadm ienić jeszcze w y p a­
da, że Zarząd Zrzeszenia postanow ił dążyć 
do uruchom ienia arb itrażu  baw ełny  w G dyni 
w listopadzie bieżącego roku.

w w o h o y j

ZAM ORSKIE OBRO TY TO W A R O W E 
P O R T U  GD YŃSKIEGO W  M ARCU BR.
Zam orskie obroty tow arow e portu  g d y ń ­

skiego osiągnęły w  m arcu  br. n ienotow aną do­
tychczas rekordow ą liczbę obrotów, w y raża­
jącą  się 704.683,9 t. wobec 483.455,3 t. w  lu tym  
br. ,■ oraz ostatniego rekordow ego obrotu w li­
stopadzie 1934 r. — 685.348,9 t. (ogólny obrót 
tow. — 703.777,9 t.)

Pierw szy  k w arta ł br. (obroty zam orskie 
— 1.784.756,2 t.) w  porów naniu  z tym  k w a rta ­
łem ub. r. (obr. zam. — 1.560.586,9 t.) w ykazał 
już  w zrost 14,3 %.

N a uzyskanie tak  pow ażnych rezulta tów  
złożył się przyw óz zamor. — 138.588,6 t. oraz 
w yw óz zamor. — 566.094,9 t.

P rzyw óz w m iesiącu spraw ozdaw czym  
(138.588,6 t.) jest rekordow ym  w dotychczaso­
w ej p racy  po rtu  gdyńskiego. D otychczas n a j­
pow ażniejszy przyw óz zam orski m iał miejsce 
w październ iku  1933 r. (101.251,3 t.) P rzyw óz 
ten spow odow any został naów czas okresem

wzmożonego w ykorzystyw an ia  niższych s ta ­
w ek celnych przed  w ejściem  w życie w dn.
11. 10. 1933 r., now ej ta ry fy  celnej. Tem bar- 
dziej zasługuje na podkreślenie uzyskanie  tak  
pow ażnej liczby im portu  w m arcu  rb. W po­
rów nan iu  z im portem  w ub. mies. lu tym  rb. 
(71.902,5 t.) oraz mies. m arcu  1934 r. 
(69.532,2 t.) przyw óz w  m iesiącu spraw ozdaw ­
czym  w ykazu je  ok. 100% w zrost (por. m arzec 
ub. r.)

Ilu s trac ją  przyw ozu będzie poniższe ze­
staw ienie porów naw cze z przyw ozem  w m ar­
cu ub. r.:

P rzyw ó z  w  m arcu (tony):
1935 r. 1934 r. 

R yż sur. 12.969 7.521
owoce świeże 10.943 2.258

„ suszone 850 724
orzechy i m igdały 140 37
korzenie 255 56
kaw a, kakao  i he rb a ta  1.980 895
ty toń  329 276
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P rzy w ó z  w  m arcu  w to n ach 1935 t . 1934 r.
napoje  alkoholow e 5 4
śledzie 2.622 1.900
fosfory ty 16.158 3.048
żużle Thom asa 13.135 4.321
sadze 49 38
tłuszcze zwierz, sur. 790 1.330
skóry 2.805 2.375
nasiona oleiste różne 3.551 6.269
oleje i sm ary 44 118
żyw ica 522 437
kauczuk 222 712
w yroby  gum owe 136 14
tłuszcze i oleje rośl. 379 488
asfalt 3 —

garbn ik i 1.397 1.102
fa rb y 8 18
ru d y  różne 4.585 2
p iry ty 6.275 —

złom żelazny 39.478 18.214
miedź 621 672
cyna 43 4
m etale różne 49 472
w yroby  żelazne i m etal. 371 90
m aszyny, apar. i części 164 170
sam ochody i m otocykle 39 50
szm aty 632 484
celuloza 692 546
papa. tek tu ra  i pap ier 2.064 788
baw ełna i odpadki 6.427 8.237
ju ta 847 1.116
len, konopie, sizal itd. 936 130
w ełna i odpadki 1.779 2.724
różne 4.295 1.892

Razem  138.589 69.532
A nalizu jąc  bliżej w zrost im portu  w  m ar­

cu rb. w  porów naniu  z ub. mies. lu tym  p rze­
konam y się, iż w yw ołany  został pozycjam i 
tow arow em i: ry żu  — 12.969 t. (ub. mies. lu ty  
— 15 t.), kaw y, kakao  i h e rb a ty  — 1.980 t. 
(746 i ) ,  fosforytów  — 16.158 t. (w lu tym  b rak), 
rud  różnych — 4.585 t. (w lu tym  b rak), p iry ­
tów — 6.275 t. (w lu tym  b rak), złomu żel. — 
39.478 t. (22.754 t.), w yrobów  żelaznych i m e­
talow ych — 371 t. (114 i ) ,  szm at — 632 t. 
(458 t.), celulozy — 692 t. (354 t.), baw ełny  
i odpadków  — 6.427 i. (4.296 Ł), o raz lnu, ko ­
nopi i sizalu — 936 t. (132 t.) — Szereg na to ­
m iast pozostałych pow ażniejszych pozycyj 
w ykaza ł spadek: owoce świeże — 10.943 t.
(17.862 t.), ty toń  — 329 t. (1.019 t.), śledzie — 
2.622 t. (3.072 t.). nasiona oleiste różne — 
3.551 t. (5.851 i ) ,  oraz w ełna i odpadki —
1.779 t. (2.281 t;)

Poza złomem, niem ałą rolę odegrała tu  
g rupa  a rtyku łów  sezonowych, jak  ryż oraz 
zw iązane z siewami w iosennem i fosfory ty  
i żużle Thom asa. Z hutn ictw em  rów nież zw ią­
zany  jest im port ru d  różnych, p iry tó w  nato ­
m iast z fab rykam i kw asu siarkowego.

W yw óz w m iesiącu spraw ozdaw czym  — 
(566.094.9 t.) w  Dorównaniu z ubiegłym  mies. 
lu tym  br. (411.552,8 t.), oraz m arcem  1934 r. 
(510.885,3 t.), aczkolw iek nie rekordow y w y ­

k azu je  rów nież ok. 11% wzrost (por. m arzec 
ub. r.)

Szczegółowo ilu stru je  w zrost w yw ozu ze­
staw ienie porów naw cze w yw ozu w m arcu rb. 
oraz 1934 r.:

W yroóz w  m arcu (tony ):
1935 r. 1934 r.

Ryż 254 26
m ąka ryżow a i pastew na 810 679
cukier 15.131 2.497
napoje  alkoholowe 65 11
sól — 140
bekony 1.479 2.718
w ędliny 276 245
ptactw o bite 87 151
masło 2 —
.jaja 694 540
słód 2.075 —

m akuchy 533 980
cem ent 300 600
drzew o tarte 5.890 12.573
bale  i słupy 1.261 —

w yr. z drzew a 170 538
d y k ty  i forn iery 1.271 550
m eble gięte 318 142
węgiel eksportow y 465.431 447.561

„ bunk row y 26.555 14.375
koks 12.390 7.040
naw ozy azotowe 1.929 2.047
sól potasow a 1.855 —

soda 399 694
salm iak 6 72
karb id 253 54
biel cynkow a 284 264
szyny kolejowe 5.913 7.449
m etale różne 12 7
ru ry  żeliw ne 508 297
w yroby żel. i metal. 2.723 2.296
żelazo sur. i handl. 6.960 92
m ate rja ły  naw . kolejow ej 106 — '
cynk 1.423 594
blacha  cynkow a 741 274
ru d a  m anganow a — 2.488
celuloza 513 212
papa. tek tu ra  i papier 1.308 624
baw ełna  i odpadki 125 64
m ate rja ły  i w yr. włók. 453 562
różne 5.612 1.429

Razem 566.095 510.885
W zrost w yw ozu w m iesiącu sp raw ozdaw ­

czym w yw ołany  został p rzedew szystkiem  
g rupą  w ytw orów  pochodzenia m ineralnego, 
ja k  węgiel eksportow y — 465.431 t. (w lu tym  
br. 338.889 t.). węgiel bunk row y  — 26.555 t. 
(24.975 t.) i koks — 12.390 t. (4.475 t.) Poza tą  
g rupą  w ykaza ły  w zrost pozycje: ryżu  — 254 
t. (w lu tym  brak), cuk ru  — 15.131 t. (5.770 t.), 
ja j  — 694 t. (125 t.), słodu — 2.075 t. 
(1.418 t.), d rzew a tartego — 5.890 t. (3.157 t.), 
soli potasow ej — 1.835 t. (265 t.), k a rb id u  — 
253 t. (111 t.), b ieli cynkow ej — 284 t. (108 t.),

*) W 1034 r. — w poz. w yrobów  żel. i m etal.
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•szyn kolejow ych — 5.913 t. (4.632 t.), w yro ­
bów żelaznych i m etalow ych — 2.723 (784 t.), 
żelaza sur. i handl. — 6.960 t. (2.135 t.), b lachy  
cynkow ej — 741 t. (247 i ) ,  papy , tek tu ry  
i pap ie ru  — 1.308 t. (1.096 t.), oraz d y k t i for- 
nierów  — 1.271 t. (879 t.)

Z pozostałych pow ażniejszych pozycyj 
w ykaza ły  spadek: m ąka ryżow a i pastew na
— 810 t. (w lu tym  r. b. — 2.340 t.), m akuchy
— 533 t. (1.697 t.), naw ozy azotowe — 1.929 
t. (7.327 t.), oraz cynk — 1.423 t. (1.902 t.)

N ależy podkreślić  tu  stałe tem po w zrostu  
eksportu  cenniejszych p rodu tków  polskiego 
hu tn ic tw a  i pokrew nych m u przem ysłów  m e­
talow ych, ja k  szyn kolejow ych, żelaza suro­
wego i handlow ego, oraz w yrobów  żelaznych 
i m etalow ych. Ł ączy  to się ze wzrostem  eks­
pan sji naszej przedew szystkiem  na ry n k i 
Bliskiego i D alekiego W schodu. Nie m niejszą 
rolę odgryw a tu  rów nież eksport p roduktów  
drzew nych  szczególniej d yk t i m ebli giętych.

R uch sta tków  w  m iesiącu sp raw ozdaw ­
czym  ilu stru je  poniższe zestaw ienie:

P rzysz ło  W yszło
ilość •n. r. t. ilość n. r. t.

P o lsk a 37 39.634 38 40.172
W. M. G dańsk 5 1.714 2 776
A n g lja 26 55.296 22 44.942
D a n ja 63 59.424 69 44.286
Estom ja 9 4.316 7 3.225
Fin,land ja 13 20.020 11 16.319
F ra n c ja 1 813 1 1.355
G re c ja S 23.899 8 23.420
H o la n d ja 8 2.793 , 7 2.667
L itw a 1 612 1 612
Ł otw a 4 6.045 5 4.740
N iem cy 81 48.989 74 43.080
N o rw eg ja 56 23.910 32 21.940
S tany  Z jedn . Am. P. 9 28.363 9 28.363
Szw ecja 105 80.291 101 77.018
W łochy 10 25.439 10 2S.004
R u m u n ja 2 4.S20 2 4.S20
W ęg ry 1 2.757 1 2.737
Z. s. R. R. 4 5.171 4 5.171

R azem 421 412.286 402 393.645
Przyczem  średni tonaż sta tk u , zaw ija ją ­

cego do G dyni w  m arcu  w yniósł 979,2 n. r. t., 
średnia ilość statków , p rzebyw ających  w por­
cie: 58, oraz średni postój, sta tków : 54,2 godz.

Kolejność bander w  mies. m arcu rb. 
ukształtow ała  się następująco: 1-e m iejsce — 
b andera  szw edzka, 2-e — angielska, 3-e —
niem iecka, 4-e — duńska, 5-e — polska, 6-e — 
am erykańska  (U. S. A.), 7-e — włoska, 8-e — 
grecka, 9-e — norw eska, 10-e — fin landzka 
itd. w y kazu jąc  pew ne niekorzystne p rzeg ru ­
pow anie d la Polski z 3-go m iejsca (w lutym ) 
na 5-e (w m arcu), Niemiec z 2-go m iejsca 
(w lutym ) na 3-e (w m arcu) na korzyść b a n ­
dery  angielskiej, k tó ra  z 4jgo m iejsca (w lu ­
bym) p rzesunęła się obecnie na  2-gie. B ande­
ra  polska po raz 1-szy w porcie gdyńskim

pozw oliła się tak  poważnie zdystansow ać 
przez szereg obcych bander.

W śród bander w ysuw ających  się na t-sze 
m iejsce p rym  wiedzie b an d era  angielska, 
k tó ra  już po raz w tóry  zajm uje 2-gie miejsce
— (poprzedni raz w  g rudn iu  1934 r.) w por­
cie gdyńskim .

R uch pasażerów  nadal bardzo słaby. 
P rzyjechało  bowiem  176 osób wobec 132 osób, 
w lu tym  rb. W yjechało zaś 297 osób, wobec 
156 osób w lu tym  rb. P rzyjechało  w tem w 
m iesiącu spraw ozdaw czym : 29 osób — z A n­
glji, 15 — D anji, 12 — Holandji, 1 — Belgji, 
9 — F in land ji, 95 — ze Stanów  Zjednoczo­
nych  Am. P., 1 — A rgentyny, oraz 14 — ze 
Szwecji. W yjechało zaś: 91 osób — do Anglji, 
1 — do D anji, 1 — do Estonji, oraz 204 osób
— do Stanów  Zjedn. Am. P.

RUCH BUDOW LANY W  GDYNI 
W  I KWARTALE ROKU 1935.
W edług inform acyj, o trzym anych  z Re­

fe ra tu  S tatystycznego K pm isarjatu  R ządu 
w G dyni, ruch  budow lany  w I-ym  kw arta le  
1935 r. p rzedstaw ia  się następująco:

W 1 kw arta le  K om isarjat R ządu  udzielił 
zezw oleń  na budow ę  54, z tego w styczniu — 6, 
w  lu tym  — 2, w  m arcu  46, gdy  w I V k w arta le  
roku ubiegłego zezwoleń w ydano 131, a w  I-ym  
kw arta le  r. 1934 — 61.

Rozpoczęto b u d y n k ó w  w I kw arta le  rb. 
63, gdy  w IV kw arta le  r. ub. rozpoczęto 89, 
a w  I kw arta le  1934 r. — 55.

B u d y n k i  r o z p o c z ę t e
B u d y n k i stale

J I II III Ogółem

L iczba b u d y n k ó w  ogółem 7 5 23 35
w tem: mieszkalnych:

drewnianych . . ■ ■ — 1 4 5
murowanych . . 4 4 16 24

•przemysłowych:
•drewnianych . . 2 — — 2
murowanych . . 1 — 3 4

K u b a tu ra  w  m a 11.148 8.431 80.865 100.445
w tem: mieszkalnych:

drewnianych . • — 397 6.800 7.197
murowanych . . 10.714 8.034 69.356 88.104

przem ysłow ych:
drewnianych . . 354 — — 354
murowanych . . 80 — 4.710 4.790

K oszt b u dow y  w  1000 zł. 313 218 2.777 3.308
w tem : mieszkalnych:

drew nianych . . — 6 190 196
murowanych . . 307 212 2.503 3.022

przemyis łowy ch:
drewnianych . . 5 — — 5
murowanych . . 1 — 84 85
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B udynk i rozpoczęte w  1 k w arta le  w ynosić 
m ają  106 tysięcy m 3, gdy  w k w arta le  pop rzed ­
nim, t. j. IV roku  1934 w ynosić m iały  104 ty ­
siące m \  a w  I k w arta le  r. 1934 — 73 ty sią ­
ce n r .  Z tego porów nan ia  w idzim y w yraźny  
wzrost.

Koszty budow y w szystkich  budynków , 
rozpoczętych w  I k w arta le  rb. w ynosić m ają  
3.358 tysięcy złotych, gdy koszty budow y b u ­
d ynków  rozpoczętych w IV k w arta le  r. ub. 
wynosić m iały  2.907 tysięcy  złotych, a  w  I-ym  
kw arta le  1934 r. — 1.159 tysięcy  złotych.

B adając bardz ie j szczegółowo sy tuację  
budynków  rozpoczętych, o trzym am y tablicę, 
ja k  poniżej:

B u d y n k i prow izoryczne

I II III Ogółem

L iczba b u d y n k ó w  ogółem 6 1 21 28

w tem: mieszkalnych:
drew nianych . . 6 1 8 15
m urowanych . . — — 10 10

(przemysłowych:
drew nianych . , _ _ 1 1
murowanych . . --- — 2 2

K u b a tu ra  w  m :’. 1.120 62 3.991 5.173

w  tem: mieszkalnych:
drewnianych . . 1.120 62 1.612 2.794
m urowanych . . — — 1.972 1.972

przem ysł owych:
drew nianych . . — — 170 170
murowanych . . — — 237 237

K oszt b u dow y  w 1000 zł. 15 1 34 50

w tem : mieszkalnych:
drew nianych . . 15 1 20 36
murowanych . . — — 10 10

(przemysłowych:
drewnianych . . — , — 2 2
murowanych . . — — 2 2

Zakończono b u d y n k ó w  w I k w arta le  ogó­
łem  43, gdy  w IV kw arta le  r. ub. zakończono 
83, a w I kw arta le  1934 r. — 58.

K u b a tu ra  budynków  zakończonych w I. 
k w arta le  rb. w ynosi 62 tysiące m 3, gdy  k u b a ­
tu ra  budynków  zakończonych w  IV kw arta le  
r. ub. w ynosiła  79 tysięcy m 3, a w  I k w arta le  
r. 1934 — 39 tysięcy m*.

Koszt budow y w edług kosztorysów  b u ­
d y nków  zakończonych w 1 kw arta le  rb. w y ­
nosi ogółem 2.084 tysięcy  złotych, gdy  w 1V 
kw arta le  r. ub. w ynosił 2.277 tysięcy złotych, 
a  w I k w arta le  r. 1934 — 697 tysięcy złotych.

Sy tuację  w ykończonych budynków  w I. 
k w arta le  rb. ilu stru je  poniższe zestaw ienie:

B u d y n k i  r o z p o c z ę t e
B u d y n k i stale

I II III Ogółem

L iczba b u d y n k ó w  ogółem

w tem: mieszkalnych:

4 7 27 38

drew nianych . . — — i i
m urowanych . . 

przemysłowych:
i 2 23 29

drew nianych . . — 3 — 3
m urowanych . , — 2 3 5

K u b a tu ra  w  m 3 22.094 1.168 37.642 60.904
w tem: mieszkalnych:

drewnianych . . — — 274 274
murowanych . . 22.094 306 32.398 54.798

przem ysłow ych:
drewnianych . . — 502 — 502
murowanych . . — 360 4.970 5.330

K oszt b u dow y  w  1000 zł. 300 12 1.260 2.072
w tem : mieszkalnych:

drewnianych . . — — 8 8
murowanych . . 800 3 1.170 1.973

ip r z emysłowy oh:
drew nianych . . — 6 — 6
murowanych . . — 3 82 85

B udynków  prow izorycznych zakończono 
ogółem 5, w szystkie w m iesiącu lu tym , w szyst­
kie są m ieszkalne, d rew niane. K u b a tu ra  ich 
w ynosi 784 m 3, koszt budow y 12 tysięcy zl.

Ogółem  oddano do u ży tk u  107 m ieszkań 
o 378 izbach m ieszkalnych i 234 izbach nie­
m ieszkalnych.

N O W A  LIN JA  GD YNIA — HISZPA N JA .
L in ja  „ Ita lo—Som ala“, s ta tk i k tórej u trz y ­

m yw ały  lin ję  regu larną  pom iędzy portam i 
Ita lji i Polski, o tw orzyła now ą lin ję pom iędzy 
G dyn ią  a portam i H iszpan ji — B arceloną 
a V alencją — specjaln ie dostosow aną do p rze­
wozu jaj.

A genturę posiada firm a Rum m el i Burton, 
G dynia. P ierw szy  sta tek  m a odejść z G dyn i 
do H iszpan ji ok. 20 kw ietnia.

PRZEŁA D U N EK  DRZEW A NA N O W Y C H  
PLA C A C H  FIRM Y „PA G E D “.
D nia  9 kw ie tn ia  br. f-m a „Paged" rozpo­

częła po raz  p ierw szy  p rze ładunek  d rzew a 
na specjaln ie do tego celu urządzonych  p la ­
cach i nabrzeżu w kanale  przem ysłow ym . O d 
strony  O ksyw ia  p rze ładunek  ten odbyw a się 
przez d rew n iany  pom ost Nr. 2 na sta tek  
szw edzki „Kisa", k tó ry  zab ra ł około 650 s tan - 
dartów  drzew a.
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RO CZN E W ALN E ZGROM ADZENIE 
RADY INTERESA NTÓ W  PO R TU .

W dn iu  29 m arca b. r. odbyła się roczne 
w alne zgrom adzenie R ady  In teresan tów  P ortu  
w  G dyni pod przew odnictw em  p. dyr. W ład. 
G ieysztora.

Szczegółowe spraw ozdanie o działalności 
R. L P. zdał p a n  prezes konsul generalny  inż. 
N apoleon Korzon, k tó ry  podkreślił, że r. 1934 
by ł rokiem  szczególnie czynnym  dla organi­
zacji.

A nalizu jąc  poszczególne dziedziny ram o­
w ych p rac  R. I. P. w ykazał, ja k  pod  w p ły ­
wem  działalności R. 1. P. rozw ija ły  się ko rzy ­
stn ie zagadnienia  celne, pocztow o-telegraficz- 
ne, kolejowe, podatkow e i inne w  naszym  p o r­
cie. Szczególnie podkreślił p. prezes, że jeden 
z p ropagandow ych  punktów , jak i sobie R. I. P. 
p rzy  swojem  pow staw aniu  postaw iła, — u zy ­
skanie zw olnień od opłat stem plow ych p rze ­
ład u n k u  portow ego w G dyni — został w 1934 r. 
osiągnięty, s tw arza jąc  d la  p racy  w naszym  
porcie now y etap, gdyż niew spółm iernie w y ­
sokie op ła ty  stem plow e w znacznym  stopniu 
u tru d n ia ły  rozw ój p rze ładunku  drobnicy  przez 
nasz port.

A nalizu jąc  poszczególne fazy  program o­
w ej działalności R. I. P., prezes Korzon po­
dziękow ał członkom  Z arządu oraz dyrektorow i 
ja k  i k ierow nikom  zrzeszonym  organizacyj za 
w y d a tn ą  w spółpracę z nim.

N astępnie zdaw ał dy rek to r R. 1. P., D r 
K asprow icz, spraw ozdanie z adm in istrac ji 
funduszem  społeczno-propagandow ym .

Członkow ie kom isji rew izy jnej złożyli 
spraw ozdanie ze zbadanej gospodarki budże­
tem  adm in istracy jnym  jako  i funduszem  spo­
łeczno-propagandow ym , w nosząc o absolu tor­
ium  dla Zarządu.

N a zakończenie zebran ia  p . dyr. G ieysztor 
przem ów ił w  im ieniu w szystkich  zrzeszonych 
do p. konsula generalnego inż. N apoleona K o-' 
rzóna, dzięku jąc m u za pełną pośw ięcenia p ra ­
cę d la  dobra po rtu  i żeglugi po lsk iej w okresie 
p iastow ania  przez niego stanow iska prezesa 
Izby  Przem ysłow o - H andlow ej. N a w niosek 
p rzedstaw icieli Z w iązku A rm atorów  Polskich 
Uchwalono jednogłośnie następu jącą  rezolucję:

„W alne Zgrom adzenie R ady  In te re ­
santów  P o rtu  dziękuje p. inż. N apoleono­
w i K orzonowi za godne reprezentow anie 
sfer żeglugow o-portow ych w  Izbie P rze ­
m ysłow o-H andlow ej w  G dyni na stanow i­
sku pierwszego prezesa tejże Izby  w latach  
1931— 1935. O kres ten, na  k tó ry  p rzy p a ­
d ała  rozbudow a portu  gdyńskiego, p rze ­
kształcenie się go z po rtu  p rze ładunkow e­
go na handlow y, silny  rozw ój m iasta G d y ­

ni, polskiej m ary n ark i handlow ej oraz 
h an d lu  m orskiego — w ym agał dużego po­
święcenia, in tensyw nej p racy , rozum nej 
zabiegliwości, a przedew szystkiem  tw ó r­
czej in ic ja tyw y  i g run tow nych  znajom ości 
fachow ej. W szystkim  tym  zadaniom  spro­
stał p. inż. N apoleon K orzon i zaskarb ił 
sobie przez to szczerą i serdeczną w dzięcz­
ność sfer zainteresow anych, zorganizow a­
nych w Radzie In teresan tów  P ortu , czemu 
d a ją  w yraz w  niniejszej uchw ale".

W w yborach w ładz na rok  1935 w ybrano  
jednogłośnie na prezesa p. inż. N apoleona Ko­
rzona, na pierwszego w iceprezesa p. Feliksa 
K ollata, na  drugiego w iceprezesa p. Ł ucjana  
Byczkowskiego, na  członków Z arządu pp. Ja ­
sińskiego, Cienciałę, D r Darskiego, G ieysztora, 
inż. Rawicz-Szczerbo, H ordyńskiego, Jakubo ­
wicza, Zielińskiego, prezesa Tora, Pistla, Kró­
likow skiego i Hild ta. — Na członków kom isji 
rew izy jnej w ybrano  pp. inż. Rostkowskiego 
i inż. Perutza, na  zastępcę p. Sotkowskiego.

ROCZN E W ALN E ZEBRANIE TOW ARZY­
STW A  K U PCÓ W  SAM ODZIELNYCH 
W  GDYNI.

Podczas odbytego ostatnio rocznego w a l­
nego zebran ia  T ow arzystw a K upców  Sam o­
dzielnych w  G dyni uchw alono zm ienić nazw ę 
T ow arzystw a na „K orporacja  K upiecka". Na 
teinże zebran iu  odbyły  się w ybory  nowego 
Z arządu  K orporacji. W  skład jego weszli: D r  
W ładysław  Smoleń — prezes, pp. W ojciech 
M ikołajczyk — 1 wiceprezes, M ichał Króli­
kow ski — II wiceprezes, S tan isław  Latosió- 
ski — sekretarz, W ojciech Buchholz — sk arb ­
nik. Ław nikam i zostali pp. F ranciszek  Crze- 
gowski, Je rzy  H ild t, Józef Jereczek, S tan i­
sław  Rodkiewicz, K azim ierz T urzyóski i Jó ­
zef Skw ierz — f-a B ałtyk . Ł aw nikam i z no­
m inacji Prezesa zostali pp. Tadeusz Kostyal 
i C zesław  Nowacki.

RO CZN E W ALN E ZGROM ADZENIE P O L ­
SK IEG O  ZW IĄZKU M AKLERÓW  
O K RĘTO W Y C H .

W  dniu  28 m arca odbyło się roczne w alne 
zgrom adzenie Polskiego Zw iązku M aklerów  
O krętow ych w G dyni pod przew odnictw em  
p. dyr. Jasińskiego.

Po spraw ozdaniu  przez prezesa Zarządu, 
p. dyr. Cienciałę, z działalności za rok  1934 
w ybrano  w szystkie w ładze w  tym  samym  sk ła­
dzie, m ianow icie: pp. A ndrzej C ienciała — 
prezes, Lars U strud  Svendsen — wiceprezes, 
W itold Jasiński i Czesław  R aczew ski — człon­
kow ie zarządu , Bastian i H azell — kandydaci 
do zarządu, Jerzy  Finow icki i Paw eł Kosznik 
— członkow ie kom isji rew izyjnej.
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SY TU A CJA  JA PO Ń SK IE J M ARYNARKI 
H A N D L O W E J W  R. 1934.

Rok 1934 by ł naogól korzystnym  dla ja ­
pońskiej żeglugi m orskiej. F lo ta  un ierucho­
m iona zm niejszy ła się ze 130 tys. ton na począt­
k u  roku  do 20 tys. ton k u  jego końcowi. O dno­
w ienie floty, p rzy  poparc iu  z funduszów  p a ń ­
stw ow ych szło równolegle, wobec czego to ­
naż ogólny p raw ie  się nie zm niejszył. F lo ta  
japońska  liczy obecnie 1.949 sta tków  m or­
skich o tonażu  ogólnym  4.072.700 ton rej. 
b ru tto .

W  dalekiej żegludze nastąp iło  jednakże 
zm niejszenie tonażu  z 1.600 tys. ton w  r. 1933 
na  1.440 tys. ton w  r. 1934. K ry je  ono za sobą 
jeszcze w iększe zm niejszenie tonażu  w ielkich  
tram pów , k tó rych  tonaż w ynosił na  1 lipca 
1934 — 940 tys. ton. czyli o całe 500 tys. ton 
m niej niż z początkiem  1933 roku. S tąd  w idać 
ja k  silnie m usiały  w  tym że czasie rozw inąć się 
dalek ie  lin iow e  połączenia pod japońską  b an ­
derą.

Japon ja  dąży  do m odernizacji sw ej flo ty  
p rzy  rów noczesnej rozbudow ie w łasnych po­
łączeń linjow ych, niezbędnych d la je j ekspan ­
sji ekonom icznej. P rzy  obecnej sy tuacji tra m ­
pingow ej nie opłaca się inw estow ać k a p ita ­
łów. S tąd  cofanie się z tram pingu  i rozległa 
ak c ja  frach tow an ia  d la tram pingu  obcego to ­
nażu, przew ażnie greckiego, z zastosow aniem  
s ta ry ch  sta tków  i tan ich  japońskich załóg.

Rozw ojow i japońsk ie j m ary n a rk i hand lo ­
w ej w  ubiegłym  roku sp rzy ja ły  jeszcze sk u t­
ki dew aluacji yena oraz korzystn ie zaw arte  
urnowy kom pensacyjne, a w  p ierw szym  rzę­
dzie um ow a z Ind jam i, zapew nia jąca  przew o­
zy  indy jsk iej baw ełny  za tkan iny , z w ażnoś­
cią układu  do m arca 1937 roku. S taw ki na 
lin  je  In d  je — Japon ja  już  zw yżkow ały o 11% 
n a  sam ym  przew ozie baw ełny.

D w a główne tow arzystw a japońskie: 
N ippon Yusen K aisha i O saka Sliosen po 
trzech  i pół la tach  deficy tow ych w yp łaciły  
ostatn io  3 i 5% dyw idendy. — Zbyteczne pod­
kreślać. że ja p o n ja  jest obecnie k ra jem  szero­
ko zakro jonych  i system atycznie p rzep row a­
dzanych  subw encyj d la m arynark i hand lo ­
wej.

SC R A P AND BUILD SCHEM E JUŻ DZIAŁA 
W  AN G LJI.

18 m arca w szedł w  życie angielski sche­
m at rozbiórki sta rych  i budow y now ych okrę­

tów  (scrap an  bu ild  scheme). Oto pokrótce 
jego treść:

K w ota 10 m iljonów  Ł stoi do dyspozycji 
skarbu  państw a, k tó ry  może p rzyznaw ać  za­
liczki angielskim  arm atorom  na  budow ę no­
w ych statków , lub na m odernizację starych . 
Nowe statk i w inny  być  tegoż typu  co odda­
w ane na  rozbiórkę, to znaczy m ają  być zw y- 
kłem i sta tkam i tow arow em i. Za każdą nową 
tonę zbudow aną dw ie tony winno się oddać 
na rozbiórkę; w  razie  m odernizacji s ta tk u  
p ropo rc ja  m a być  — 1 : 1.

P lan ten będzie m iał zastosow anie w  cią­
gu dw u lat. Board of T rade  będzie czuw ać 
nad  dobrem  w ykonyw aniem  „schem atu", w  
porozum ieniu ze skarbem  państw a. Zaliczki 
będą w yp łacane  ty lko  po korzystnem  zaop in­
iow aniu  Ships R eplacem ent Com m ittee. Skład 
tego „kom itetu  zastąp ien ia  starych  sta tków  
nowem i" został niezw łocznie ogłoszony.

SU BW EN C JE DLA  2 BA ŁTY CKICH 
LIN IJ W  SZW ECJI.

Svenska A m erika Linie ubiega się d la swej 
ba łtyck ie j lin ji (porty wschodnio - szw edzkie 
G dyn ia  — K łajpeda) na okres 1. IY. 1933 — 
31. III. 1936 o subw encję szwedzkiego rządu  
w  wysokości 30.000 koron.

T ow arzystw o Svea m iało na  linji Stock­
holm — R yga w  ciągu ostatniego pięciolecia 
-straty łączne w wysokości 138.000 koron, mimo 
pob ieran ia  pew nych subw ency j dla tej linji. 
W  r. 1935 tow arzystw o p ro jek tu je  w ykonanie 
30 podróży  z m inim alnem  poparciem  w  w y ­
sokości 900 koron za każdą  podróż.

A K C JA  W  KIERU N K U  OBNIŻENIA CEN 
BILETÓW  ZA PRZEW ÓZ PRZEZ 
ATLANTYK.

Przed przejęciem  dw u  sta tków  Red S tar 
Linę przez arm ato ra  A. B ernsteina z H am ­
burga, jako  ew entualny  nabyw ca ich w ystępo­
wa! angielski m ajor F ran k  B ustard. k tó ry  w y ­
sunął hasło tan ich  przew ozów  przez ocean. 
W obec opozycji skarbu  bry ty jsk iego  wniosek 
możliwego nabyw cy  upadł, ideam i jego jed ­
nakże gorliw ie się zajęła obecnie p rasa  połud­
niowo - am erykańska, zw łaszcza argentyńska. 
W m yśl propagatorów  p ro jek tu  należałoby 
oddzielić na s t a t k a c h  transoceanicz­
nych koszta w yżyw ien ia  od kosztów p rze­
wozu. O becne przew ozy są jak b y  obliczone 
specjaln ie na smakoszów, p łacących  podróż

ADOITCACi 
MORSKiE
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przew ażnie nie z w łasnej kieszeni. Zbytki, cło 
k tó rych  ogół nie jest p rzyzw yczajony, m usi 
p okryw ać p rzeciętny  pasażer. Tem  się w  d u ­
żej m ierze tłum aczy  zan ik  ruchu  pasażersk ie­
go w k ie ru n k u  E uropy, gdyż podróż staje  się 
dostępną ty lko  dla w ybranych . Cenę biletu  
w razie oddzielenia je j od ceny w yżyw ienia 
można, ja k  sądzą propagatorow ie pro jek tu , 
zniżyć z 75 Ł do 20 Ł. a naw et dla 5-ej klasy  
do 15 Ł.

U R U C H O M IEN IE LIN JI LUBEKA — 
GDAŃSK — K Ł A JPE D A  — LIPAW A .

W  kw ietn iu  Ip oen  Linie Reederei A. G. 
w  Lubece uruchom iła regu larną  lin ję z Lubeki 
do G dańska, K ła jpedy  i L ipaw y.

PO D N IE SIE N IE  LIN JI ŁA D U N K O W EJ 
W Y W OŁAŁO ZNACZNE ZW IĘKSZE­
NIE ILOŚCI CA ŁK O W ITY CH  ZAGI­
NIĘĆ OKRĘTÓW ,
D opiero od dwóch zim dzia ła ją  nowe, po­

zw alające na większe załadow anie okrętów  
„load line regulations". a zwiększenie, odsetku 
aw ary j z pełną u tra tą  okrętów  w yraźn ie  w  tym  
czasie już się zaznaczyło. A ngielska M ercan- 
tile M arinę Service Association po zbadan iu  tej 
sp raw y  uznała, że p rzyczyną zw iększonej ilo­
ści pow ażnych aw ary j i zatonięć sta tków  są:

1) zm niejszenie wysokości w olnej b u rty ,
2) n iew ystarczająca moc i n iew ystarczająca  
pew ność zam knięć luk  ładunkow ych  i 3) sto­
sowanie dotychczasowego ty p u  in sta lac ji do 
m echanicznego sterow ania, k tó ra  od czasu 
zm niejszenia przepisow ej w olnej b u r ty  nie od­
pow iada wymogom pewności i bezpieczeństw a.

WIADOMOŚCI CELNE, EKSPORTOWE I IMPORTOWE

KONIECZNOŚĆ PRZED STA W IA N IA  M ANI­
FESTÓW  ZAGRANICZNYCH URZĘD O ­
W I CELNEM U PRZY ZGŁASZANIU 
STATKÓW .

Urząd C elny  przypom ina, że w edług art. 
92 p. 1 p raw a  celnego (Dz. U. R. P. Nr. 84. 
poz. 610) k ap itan  sta tku , wzgl. pośrednik  okrę­
tow y w inien p rzedstaw ić U rzędow i celnemu 
p rzy  zgłoszeniu sta tk u  — m anifest w ystaw io­
ny zagranicą, obejm ujący  w szystkie tow ary  
znajdu jące  się na statku.

Z uw agi zatem  na powyższe postanow ie­
nie, U rząd  celny zaw iadam ia, że będzie w y­
maga! począw szy od dn ia  1 m aja  br. p rzed sta ­
w ienia m anifestów  zagranicznych przy zgła­
szaniu  sta tków  i żadnych  ulg w tym  w zglę­
dzie, ani ustępstw  od przepisów  nie będzie 
czynił z uwagi na w yraźne w ym agania  p rze­
pisów  celnych.

PRZEPISY D EW IZO W E I K O M PEN SACYJ­
NE W  NIEM CZECH.

Reichsstelłe fiir D evisenbew irtschaftung  
rozesłała 14 m arca okólnik Nr. 20/35 do u rzę­
dów nadzoru, w k tó ry m  podkreśla ważność 
eksportu, jako  środka dostarczenia dewiz na 
opłacenie im portu , oraz zaleca uw zględnianie 
przed w szystkiem i innem i w niosków  o im port 
tak ich  tow arów , k tó re  po przeróbce mogą zo­
stać  wywiezione. D otyczy  to zarów no p rzy ­
działów  efektyw nych dewiz, jak i zezwoleń 
11 a interesy clearingow e i kom pensacyjne. 
P rzy  udzieleniu zezw olenia należy zastrzec 
się, że przydzielone kw oty  mogą służyć tylko 
na  zapłatę  tak ich  surowców, k tó re  m aią być 
Przerobione na tow ar eksportow y. Ażeby nie 
przeszkodzić dojściu do sku tku  tak ich  in tere­
sów z tego pow odu, że kon tyngen t dewizowy, 
ja k i o trzym ał odnośny urząd  nadzoru  w d a ­

nym m iesiącu, jest w yczerpany, poleca 
Reichsstelłe, by wnioski innych im porterów  
by ły  załatw iane dopiero wówczas, k iedy  się 
okaże, że w szelkie podan ia  o p rzyw óz na ce­
le wywozowe, zostały uwzględnione. G dyby 
mimo to kontyngent dew izow y się w yczerpał, 
należy w nioskodaw cę zaw iadom ić kiedy i jak  
dalece może być jego w niosek uw zględniony 
w najb liższym  miesiącu.

Pozatem  podkreślić  trzeba zaostrzenie 
przepisów  niem ieckich w zakresie p ry w a t­
nych transakcy j kom pensacyjnych. M ianowi­
cie, Reichsstelłe fiir D óv i senb e w i r ts cha ftu n g 
w y d a ła  okólnik z 13 m arca rb. Nr. 52/35 zw ra­
cający  uw agę urzędów  dew izow ych na to, iż 
p rzy  ocenie w niosków  o zezwolenie na p ry ­
w atne in teresy  rozrachunkow e, należy zw ra­
cać szczególną uw agę na wzmożenie dopływ u 
dewiz do R eichsbanku. W przyszłości n a le ­
ży o rzy  im porcie tow arów , nie p rzedstaw ia ją ­
cych  szczególnego interesu gospodarczego, b a ­
dać, czy dojście do sku tku  wywozu jest w 
danym  w ypadku  istotnie zależne od dopusz­
czenia im portu  i czy przez zezwolenie na 
p rzerachunek  nie odpadnie dopływ  dewiz, na 
k tó ry  R eichsbank może liczyć. W tym osta t­
nim w ypadku  wnioskowi należy odmówić. 
T ak  samo odm ówić należy, jeżeli in teresy  
w yw ozow e nie dadzą  się jeszcze szczegółowo 
oznaczyć, a w niosek p rzy tacza  ty lko przew i­
d y w an y  w yw óz jak ie jś firm y do pewnego 
kra ju  w pewnym  oznaczonym  czasie. P. 1. E.

O G RA N ICZEN IA  D EW IZO W E W  BELG JI
W dn. 18 m arca r. b. zostało ogłoszone 

i w prow adzone w życie: 1) rozporządzen ie  
k ró lew sk ie  w sp ra w ie  przyw ozu , w yw ozu 
i tra n zy tu  dew iz, tow arów , zło ta i sreb ra , 
oraz 2) w spraw ie  u tw orzen ia  in sty tu c ji 
C en tra li D ew iz.
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w m yśl zarządzen ia  k ró l. w szelk ie  o p e­
ra c je  dew izam i (art. 1) zag rań  i cznem i i w 
ogólności w szelk ie  p ła tnośc i m iędzy  U n ją  
B elg ijsko  - L uksem burską  a  zag ran icą  zosta­
j ą  poddane  k o n tro li u rzęd u  C e n tra li D ew iz. 
Z ab ran ia  się kupow ać (art. 2) dew iz z a g ra ­
n icznych  w  obrotach gotów kow ych i te rm i­
now ych, z w y ją tk ie m  dew iz na  p o k ry c ie  p ła t­
ności tow arów  im portow anycłj! e fek ty w n ie  
n a  te ry to trju m  U n ji B elg ijsko  - L uksem bur­
sk ie j i n a  regu low an ie  kosztów  frach tu , t r a n ­
sp o rtu  i ubezpieczenia. Wiszelkie inne  z a ­
k u p y  w y m a g a ją  uprzedn iego  pozw olenia 
C e n tra li D ew iz.

H andel dew izam i (art. 3) m oże być  do­
k o n y w a n y  ty lk o  p rzez  B e lg ijsk i B ank  N aro ­
dow y, p rzez C e n tra lę  D ew iz i upow ażnione 
p rzez  n ią  in s ty tu c je , k tó re  m ogą sp rzedaw ać 
(art. 4) dew izy  ty lk o  n a  cele om ówione w a rt.
2. O p e ra c je  term inow e są dozw olone ty l ­
ko  na  tow ary , k tó re  będ ą  e fek ty w n ie  im p o r­
to w an e  do U n ji w  okresie  n a jw y ż e j 3-mie- 
sięeznym . W nioski o u zyskan ie  dew iz m u­
szą b y ć  sporządzone w  form ie listu , podp isa­
nego  p rzez  stronę  za in teresow aną  i p o tw ie r­
dzone oryginalm em i dokum en tam i h an d lo ­
w em u

In s ty tu c je  up raw n io n e  do p rze p ro w a ­
d zen ia  o p e racy j dew izow ych (art. 5) p rzez  
C en tra lę  zm uszą prow adzić ścisłą kontrolę.

Z abron iony  je s t  w yw óz (art. 6) poza te- 
ry to r ju m  U n ji w szelk ich  efektów , kuponów  
i gotów ki, k tó ry ch  rów now artość  n ie n a p ły ­
w a  do U n ji w  belgach lu b  dew izach z a g ra ­
n icznych . P rzyw óz i /wywóz m onet z ło tych 
(art. 7) jest za rezerw ow any  w yłącznie  d la 
B anku  N arodow ego. H andel m onetam i zło- 
tem i i złotem  w  sztabach  n a  te ry to r ju m  U n ji 
B elg ijsko  - L u k sem b u rsk ie j p od lega  ko n tro li 
B anku  N aród. O b ró t czekam i (art. 8) rów nież 
p od lega  k o n tro li i pozw oleniom  C e n tra li D e ­
wiz, ja k  ró w n ież  rozporządzan ie  sum am i na 
rach u n k ach  op iew ających  na  w a lu ty  zag ra­
niczne.

C e n tra la  u z y sk u je  (art. 9) u p raw n ien ia  
do p rzep row adzan ia  kontroli co do ścisłości 
dokum en tów  i d ek la rac y j p rze d k ład a n y c h

jej-
P ostanow ien ia  rozporządzen ia  k ró l. roz­

c iągn ię te  zo sta ły  rów nież na Kongoi B e lg ij­
sk ie  i posiad łości m andatow e B elg ji. N ato­
m iast nie stoisują się do obro tów  z k ra ja m i, 
z k tó rem i B elg ja  zaw arła  u k ła d y  kom pensa­
c y jn e  (Niem cy, C hile, G rec ja , W ęgry , Ru- 
m un ja , T u rc ja , Jugosław ja). P rzek ro czen ia  
postanow ień  rozpo rządzen ia  b ę d ą  surow o 
k a ra n e .

D e k re t o ustanow ien iu  u rzęd u  C en tra li 
D ew iz n a d a je  j e j  osobowość p raw n ą  i p a ru - 
cza w y k o n y w an ie  d e k re tu  o im porcie, ek s­
po rc ie  i tra n z y c ie  dew iz, tow arów  i m onet. 
In s tru k c je  M in isterstw a S k a rb u  w  sp raw ie  
działalności C e n tra li p rze w id u ją , że w yw óz

p ap ie ró w  w artośc iow ych  i kuponów , m oże 
być  d o k o n y w an y  ty lk o  n a  podstaw ie  pozw o­
len ia  C en tra li, w yw óz zaś b an k n o tó w  i w szel­
k ich  m onet /w ym aga p rzed łożen ia  pozw olenia 
C e n tra li bądź  upow ażn ionych  p rzez  n ią  in- 
s ty tu c y j. Pozw olen ia  n ie  p o trzeb a  w obro­
tac h  pog ran icznych  i p rz y  w y jazd ach  do 
k w o ty  1.000 fr. belg . od osoby.

REK LA M A CJE T O W A R O W E W  FIN - 
LA N D JI.
Stosownie do p rzy ję tych  w F in land ji 

zw yczajów  handlow ych, n ad aw ca  tow aru  (fa­
b ry k an t, eksporter, hurtow nik), odpow iada 
za dobry  jego stan  p rzy  załadow aniu , w zględ­
nie p rzy  w yładow aniu , za identyczność z 
przesłanem i uprzednio wzoram i, w reszcie za 
opakow anie bez zarzu tu . K upiec (nabyw ca 
tow aru) obow iązany jest stw ierdzić osobiście 
lub  przez swego zastępcę stan  ład u n k u  w 
porcie odbiorczym  (opakow anie, wagę). Po 
p rzybyciu  tow aru  na  sk ład  nabyw cy, obow ią­
zuje go stw ierdzenie: a) tożsam ości tow aru
i b) czy odpow iada on w arunkom  um owy. 
G dyby  nabyw ca odm ówił p rzy jęcia  danego 
ład u n k u  (wobec tego, że nie odpow iada on 
w arunkom  urnowy), m usi on pow iadom ić o 
tem  natychm iast nadaw cę (fab rykan ta , eks­
portera, hurtow nika) i naraz ie  w ziąć tow ar 
pod sw oją opiekę. W  tym  w y p ad k u  nie może 
nabyw ca  zw racać uszkodzonego lub nieodpo­
w iedniego tow aru  p rzed  upływ em  14 dni od 
w ysłan ia  aw izacji pod adresem  nadaw cy. 
W szelkie rek lam acje  lub żądanie odszkodo­
w ania  m uszą być dokonane najpóźn iej przed 
upływ em  8 (ośmiu) dni po p rzybyciu  tow aru  
do sk ładu  odbiorcy, o ile w  tym  okresie czasu 
ew entualne niedokładności tow aru  u d a  się 
ustalić. W  tym  ostatn im  w ypadku , o ile w  
term inie 8 dni niem ożliwe jest stw ierdzenie 
niedokładności tow aru, dopuszczalne są re ­
k lam acje  „post factum ", t. j. po stw ierdzen iu  
tych  niedokładności.

P rzy  tran sakcjach  z surow cam i po trzeb­
ne są często analizy  chem iczne celem usta le ­
n ia  np. jednolitości gatunku danego surow ca. 
R eklam acje  w  te j dziedzinie są in te rp re tow a­
ne w  ten sposób, że rek lam acja  m usi być  
uskuteczniona najpóźn iej w  term inie 8-dnio- 
w ym  po o trzym aniu  w yn iku  analizy .

Celem  un ikn ięcia  ew entualnych  nieporo­
zum ień na  tle in terp re tow an ia  różnorodnych 
często Zwyczajów, obow iązujących z jednej 
strony  w k ra ju  siedziby nabyw cy  tow aru , z 
z d rug ie j strony  nadaw cy  tow aru, należy w 
um owie w yraźn ie  w ym ienić, na zasadzie 
ustaw  którego k ra ju  m ają  się rozstrzygać 
ew entualne spory. W  w yp ad k u  n ieustalen ia  
takiego par. w  um owie, obow iązuje ustaw oda­
wstwo „k ra ju  sprzedaw cy" za w yjątk iem  
w ypadków , k iedy  przedstaw iciel lub  a jen t 
sp rzedaw cy  zaw arł um owę w k ra ju  n a b y w ­
cy. W tak ich  w ypadkach  obow iązyw ać bę­
dzie z n a tu ry  rzeczy, ustaw odaw stw o hancłlo-



'we k r a ju ' siedziby nabyw cy. W fakcie tym  
znajdu jem y w ytłum aczenie, dlaczego w ięk­
szość tran sak cy j na ry n k u  fińskim  od­
b yw a się za pośrednictw em  ajen tów  i p rzed ­
staw icieli generalnych. P rzy  w iększych f iń ­
skich kon trak tach  p rzew idu je  się zw yczaj, że 
kw estje sporne pod legają  rozstrzygnięciu  Są­
du A rbitrażow ego w  H elsinkach. P rzy  m niej­
szych tran sakcjach  p rak ty k o w an y  jest po lu ­
bow ny sąd trzech osób, w sk ład  którego wcho­
dzi jeden  przedstaw iciel sprzedaw cy, jeden  
przedstaw iciel nabyw cy , oraz jeden n eu tra l­
ny, w y b ran y  przez obydw ie strony  zaintere- 
•sowane.

H andel fiński, tak  zagraniczny  ja k  i w e­
w nętrzny  polega w  zasadzie na  daleko idącej 
ufności nabyw cy  do kupca  i vice versa, oraz 
ścisłej w spó łpracy  m iędzy nimi. D latego też 
z reguły  k ie ru je  się fiński kupiec zasadą n ie­
dopuszczania do rozp raw y  sądow ej, s ta ra jąc  
się zlikw idow ać ew entualne nieporozum ienie 
na drogę bezpośredniego kom prom isu z n a ­
daw cą tow aru.

ZW YCZAJE H A N D LO W E W  TU R C JI.
W zw iązku ze swoistemi tradycjam i han- 

dlowem i i m entalnością kup iec tw a tu reck ie­
go p an u ją  odrębne zw yczaje handlow e, z któ- 
rem i eksporterzy  polscy winni się zapoznać 
dokładnie. Przedew szystkiem  trzeba  stw ier­
dzić, że najdrobniejsze uchylenie w w ykona­
niu dostaw y, najm niejsza niezgodność z ofer- 
fą poprzedzającą  zam ów ienie i ew entualne 
w ysianie tow aru  — będą w ykorzystane  przez 
ku p ca  tureckiego na  jego dobro i ze s tra tą  
eksportera. F irm y  polskie, chcąc uniknąć p ro ­
testów  i szykan, m uszą być  nadzw yczaj p u n ­
k tu a ln e  w  w ykonan iu  zam ów ień p ry w a tn y ch  
im porterów  oraz w dostaw ach rządow ych.

W m yśl p rzy ję tych  zw yczajów  kupcy  
stanowczo żądają , by  ceny na o fiarow any  to ­
war b y ły  podane c. i. f. port przeznaczenia. 
Bez tego oferta  nie będzie naw et dysku tow a­
na. C eny podane w polskiej w alucie odbior­
c y  zw ykle uchylają, gdyż złote polskie są w 
I urcji mało znane i nie m ają  oficjalnego no­

cowania na tu reck ie j giełdzie. O becnie najle­
piej podaw ać ceny we frankach  francusk ich  
lub szw ajcarskich. N iestety polskie firm y w 
ogromnej większości w ypadków  podają  ceny 
loco fab ryka , loco w agon stacji załadow czej, 
a w  najlepszych w ypadkach  — franco g ra ­
nica polsko - rum uńska lub f. o. b. G dynia, 
G dańsk. Po otrzym aniu  takiej o ferty  im porter 
lub rep rezen tan t polskiej firm y m usiałby 
''•w racać się do polskich firm  transportow ych, 
Co powodu je w ielką s tra tę  czasu i obustronne 
zniechęcenie do zaw arcia tran sakcy j, a im­
porter — wobec istn iejącej obcej konkurencji 
znajdzie ten  sam tow ar u reprezen tan tów  in­
nych firm  europejskich.

Clo zazw yczaj opłaca odbiorca. Jeżeli k u ­
piec odbiera tow ar na konsygnację, to — za­
rż n ie  od um ow y — często podejm uje się

op łaty  cła, a  nawret transportu . N a ostatni 
w arunek  idą jednak  odbiorcy w w ypadkach  
w yjątkow ego zainteresow ania.

Term in dostaw y w yraźn ie  m usi być po­
dany  w ofercie, zaś polski eksporter pow inien 
w ym agać, by term in ten potw ierdził odbiorca 
w zam ów ieniu.

Nieco inaczej p rzedstaw ia  się sp raw a 
p rzy  dostaw ach rządow ych i sam orządow ych. 
T akie  dostaw y najczęściej w ykonują  się z 
p rzetargów  i czasam i w drodze jaw nej konku ­
rencji. F irm y, zam ierzające w ystąp ić na p rze ­
targu , o trzym ują  w odpow iedniej insty tucji 
tu reck iej w arunk i techniczne (cahiers des 
charges). Za te w aru n k i techniczne płaci się 
<>d k ilk u  do k ilkuset fun tów  tureckich, zależ­
nie od w ielkości objefktów. Aczkolw iek tech­
n ika tych  przetargów  mało różni się od norm  
europejsk ich  (oferty w zapieczętow anych ko­
pertach , w adjum  7,5 proc. itp.), uzyskan ie  do­
s taw y  u tru d n ia  się tem , że p rze targ  następu je  
w ciągu 2—3 i najw yżej 4 tygodni po o fic jal­
nym  przetargu . Jest to term in zbyt kró tk i, by  
rep rezen tan t p o tra fił skom unikow ać się ze 
sw ym  m ocodaw cą w Europie. Tem bardziej 
europejska firm a nie potrafi w  lak kró tk im  
czasie opracow ać i p rzekalku low ać pro jek t 
często bardzo  skom plikow any. Pow odzenie w 
tak ich  w ypadkach  w ogrom nym  stopniu za­
leży od energji i stosunków  reprezen tan ta  
europejsk iej firm y. Zdarza się jednak  nieraz, 
że o w arunkach  technicznych dow iadu ją  się 
firm y  przed oficjalnem  ogłoszeniem p rze tar­
gu, możność w ykorzystan ia  takiej sy tuacji 
zależy rów nież od sprężystej organizacji 
przedstaw icielstw .

N ależy zaznaczyć, że dostaw y rządow e 
i sam orządow e europejska firm a m usi najczę­
ściej w ykonać z opłaceniem  cła, a naw et z 
transportem  na  miejsce w skazane w w aru n ­
kach  p rze targu , — często w głębi k ra ju . O gła­
szając  p rze targ  na budow ę jak ichkolw iek  fa ­
b ry k  lub  zakładów , w ładze tureckie  nieraz 
w ym agają  by  dostaw ca dał niety lko m echa­
nizm y i w szelkie konstrukc je  fabryczne, lecz 
w ybudow ał gm ach, zm ontow ał i uruchom ił 
fabrykę.

W zakresie k redy tów  utrzym uje  się zw y­
czaj, że firm y p ry w atn e  zw ykle żądają  k re ­
d y tu  na 30 do 90 dni. Jest jednak  wiele a r ty ­
kułów , za k tóre p lącą  gotów ką na podstaw ie 
konosam entu  w banku  tureckim . W płacanie 
zadatku  przed w ysłaniem  tow aru  z E uropy 
łub  ak red y ty w y  należy zaliczyć do w y p ad ­
ków  bardzo  rzadk ich  i trudnych . N ajbardzie j 
ryzykow ne jest k redy tow anie  kupców  bła- 
w atnych . G w arancy j bankow ych  im porter 
turecki nie daje i ogranicza się do referericyj 
bankow ych, niezaw sze dość ścisłych. W kw e­
st j i k redy tów  eksporter europejski w inien 
przedew szystkiem  polegać na in form acjach  
konsularnych , oraz na w yw iadzie przez swe­
go reprezen tan ta .
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W dostaw ach rządow ych w ładze tureckie  
w ym agają  niepom iernie w ielkich  k redy tów  
często do 10 lat. N a tak ie  k red y ty  decydu ją  
się przew ażnie firm y niem ieckie, f irm y cze­
chosłow ackie, m ające w Turcji znakom itą or­
ganizację i bardzo fachow ych rep rezen tan ­
tów , też udzie la ją  znacznych kredytów .

P rzy  dostaw ach sam orządow ych w arunki 
p łatności b y w a ją  lepsze (kredyt 1 do 2 lat), a 
■gwarancje mogą być  udzielone przez now o­
pow stały  B ank K om unalny.

ZN A K O W A N IE IM PO R T O W A N EJ SOLI D O  
W IE LK IEJ BRYTANJL

N a prośbę Zw iązku w ytw órców  soli w  
Association) specjalny  kom itet w yznaczony 
przez Board of T rade w  dniu  12. b. m. zacle- 
przez Board of Tracie w  dn iu  12 ub. m. zade­
cydow ał w  m yśl u staw y  „The M erchandise 
M arks act. 1926", że sól im portow ana do W. 
B ry tan ii będzie podlegała obow iązkow i zna­
k o w an ia  k ra jem  pochodzenia. Zgodnie z tą  de­
cyzją, sól obcego pochodzenia, w ystaw iona 
do sprzedaży  tak  hurtow ej ja k  i detalicznej, 
m usi m ieć w yraźny  znak  k ra ju  eksportu jące­
go n a  w orku, beczce, karton ie  lub  innem  opa­
kow aniu .

D O STA W Y  JA G Ó D  D O  W IE LK IEJ BRY­
TA N JL

Jagody czarne są bardzo  poszukiw ane 
p rzez ry nek  angielski. Poniew aż jagody u le­
g a ją  bardzo szybkiem u zepsuciu, n a jw ażn ie j­
szą kw estją  w ich eksporcie jest transport, 
k tó ry  m usi być szybki. O ile dany  tran spo rt 
nie może być  załadow any  na  sta tek  odchodzą­
cy do L ondynu z G dyni we czw artki, to z po­
w odu codziennego połączenia okrętowego w 
H am burgu  z portem  angielskim  New castle- 
cn-T yne i Londynem , jagody z Polski mogą 
być  szybko dostarczone do konsum entów  i fa ­
b ry k  w  Anglji. N ew castle-on-Tyne jest w  An- 
glji najw iększym  portem  odbiorczym  na  ja ­
gody, bowiem  istn ieją  tam  najw iększe w A n­
glji fab ry k i konserw  i ciastek. W eksporcie 
jagód z Polski do A nglji w ażną jest rzeczą, 
aby  jagody  nie by ły  w  drodze dłużej niż czte­
ry  dni, licząc od dn ia  n adan ia  z m iejsca zbie­
ran ia . D latego też należy mieć pewność, że to­
w ar nie będzie odbyw ał dłuższej podróży, 
inaczej nadejdzie w  stanie n ienadającym  się do 
hand lu .

Jagody przychodzą do Anglji przew ażnie 
w  koszyczkach (łubiankach) 2 lub  3 k ilogram o­
w ych. W ięcej nie m ożna pakow ać z obaw y, że 
tow ar może się zbić i pognieść.

F irm y brokerskie na  jagody, o ile m ają  
zau fan ie  do eksportera, zw ykle udzielają  za­
d a tku  na zam ów iony tow ar po 1 sh. od koszy­
ka . Resztę należności p łacą p rzy  odbiorze to­
w aru  w porcie. C ena zeszłoroczna płacona za 
polsk ie  jagody  w ynosiła 8 pensów  od fu n ta  
angielskiego wagi.
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Jagody w stanie św ieżym  nie podlegają 
opłatom  celnym . A dresy angielskich im porte­
rów  jagód otrzym ać m ożna w P. 1. E.

ZMIANY PRZEPISÓW  CELNYCH I D E W I­
ZOW YCH, ZA N O TO W A N E PRZEZ 
P. I. E. W  OK RESIE O D  17. III. D O  
27. III. 1935 R.
A U STR A LJA . Z d n iem  1. III. 1935 do tychczas 

o b o w iązu jące  cla sp ec ja ln e  na n iek tó re  to w a ry  zo­
s ta ły  zniesione. W ciągu  o s ta tn ich  3 la t stopniow o 
zm n ie jszano  liczbę to w aró w  o b ję ty c h  cłam i sp e c ja l-  
nem i (to z-n. z 50 p roc. do d a tk iem ).

AUSTRJA. M imo n ac isk u  sfer gospodarczych  co 
d o  p o d n ies ien ia  c la w w ozow ego na c ien k ą  b lach ę ,, 
o raz  d a lszy ch  zakazów  w w ozu, Min. H and lu  — jak  
z a p e w n ia ją  — p rzed ło żo n y ch  w niosków  w ty m  k ie ­
ru n k u  n ie  uw zględni.

B ELG JA . W  dn. 12. III. 1935 og łoszone zostało 
ro zp o rząd zen ie  w p ro w ad za jące  5 proc. p o d a tek  o b ro ­
tow y  n a  d rew no  k ra jo w e  i zag ran iczn e  w z a k re s ie : 
k łód , k o p a ln iak ó w  ( i  innego  d rzew a surow ego  /  k o rą  
łub  bez; d rzew a  okorow anego , ta r te g o  itp ., desek, 
s łupów , k lep ek , p o d k ład ó w ; sk rzy ń  p ró cz  sk rz y n e ­
czek, słu żący ch  d la  to w aró w  sp rzed aw an y ch  d e ta lic z ­
n ie , beczek  i b a ry łe k .

N ie pod lega  o p o d a tk o w an iu  drzew o opalow e, 
k ło d y  zw oln ione  od cła ja k o  s łużące  do p ro d u k c ji 
m asy  p a p ie ro w e j o raz  d y k ty .

W ed ług  ro zp o rząd zen ia  z dn. 26. IT. 1955 og ło ­
szonego w  M onitorze b e lg ijsk im  dn. 9. III. 1955. ja k  
ró w n ież  w edług’ ro zp o rząd zen ia  M in is te rs tw a  P rz e ­
m ysłu  z tegoż dn ia , z dn iem  11. III. 1955 p o d leg a  sy ­
stem ow i licencji w w ó z  n a s tę p u ją c y c h  tow arów :
N r. ta r . 855 zw y k łe  szkło  ok ien n e  i szyby  nie po d ­

leg a jące  s p e c ja ln e j ta ry fie , g rubośc i 
5 mm . lub  m n ie j 

N r. ta r . 831 szkło  w szy b ach  lub  p ły ta c h  zw ycza jn ie - 
lane , fo rm ow ane  i z łączone (opraw ne),. 

N r. ta r . 834 w szelk iego  ro d z a ju  szyny  g ru b o śc i m nie j 
n iż  1,5 mm.,

N r. ta r . 857 m anm orit lu b  szkło  m leczne  V  p ły tach  
lub  ceg ie łkach .

K o n ty n g en t d la  N r. 854 i 855 w ynosi 100 proc ., 
p rzeć , p rzy w o zu  la t  bazow ych  1952 i 1933, podczas 
g d y  k o n ty n g en t d la  po,z. 831 i 857 u ch w alo n y  został 
n a  100 p ro c . la t bazow ych  1928 1 1953.

W ed ług  ro zp o rząd zen ia  ogłoszonego d n ia  25. III. 
1935 wwóz g ipsu  w ap iennego  rów n ież  m ielonego-’ 
(poz. ta r . 161) w y m ag a  zezw o len ia  Min. G osp o d arstw a .

B U ŁG A R JA . W  d z ie n n ik u  u rzęd o w y m  N r. 59/35 
.ogłoszone zostało  rozp o rząd zen ie  w ed łu g  k tó reg o  na 
rok  1935 zw oln ione  zosta ły  od cła, w szelk ich  p o d a t­
ków , o p ła t i ta k sy  n a s tę p u ją c e  p rzed m io ty  w łączn ie ' 
,z w ym ienione,m i w  § 5 u s ta w y  ce ln e j:

.1) w szelk ie  p rz e d m io ty  i m a te r ja ły  d la  Min. W ojny ,
2) ben zy n a , oliw a, gum a, części rezerw o w e i in n e  

d la  u ż y tk u  p ań stw o w y ch  garażó w  au to m o b ilo ­
w ych ,

5) sam o lo ty  i m a te r ja ł  d o  ich b u d o w y , m oto ry , m a­
szyny , w szelk ie  m a te r ja ły  do w y posażen ia  sa ­
m olotów  i w a rsz ta tó w  ja k  rów n ież  m a te r ja ły  
u ży tk o w an ia  ja k  b en zy n a , o liw a, sm ary , k a rb id  
o raz  sp ec ja ln e  u b ra n ia  d la  lo tn ików .

C ZE C H O SŁ O W A C JA . N a posied zen iu  za rząd u  
S y n d y k a tu  B y d ła  za tw ie rd zo n o  na k w iec ień  k o n ty n ­
g e n t w w ozu 9 w agonów  tłu szczu  i 8 w agonów  m asła .

E STO N JA . S tosow nie do ro zp o rząd zen ia  z dnia: 
8. III. 1955 w y m ag an e  je s t  zezw olen ie  p rzy w o zu  dla: 
a r ty k u łó w  z poz. 62 p. 4c — n asien ia  k ap u s ty , b u ra ­
k ów  ja d a ln y c h , cu k ro w y ch , ja k  rów n ież  z poz. 160 
p. .1 kos.

FR A N C JA . W ed ług  ro zp o rząd zen ia  z cln. 12. III.. 
1935 ogłoszonego w D z ien n ik u  U rzędow ym  dn . 19. III..



b r. b ędz ie  się  p o b ie rać  p o d a te k  od w szelk ich  zezw oleń 
na  w w óz i św iad ec tw  k o n ty n g en to w y ch  w y d a n y c h  
po 31. III. b r., a  O bejm ujących  p o n iże j po d an e  to ­
w ary . a  m ianow icie :

w ysokość p o d a tk u  
w e fr.

ta r . 47 ry b y  k o n se rw o w an e  lub  in acze j 
p rzy rząd zo n e :
s a rd y n k i 100 kg  50
in n e  (z w y j. łososiow ych) 100 kg  50 

z ta r . 49 sk o ru p ia k i u trz y m a n e  w  s ta n ie
n a tu ra ln y m  lub  p rz y rz ą d z o n e  100 kg  50 

P o p rzed n ie  d e k re ty  z dn . 15. 5. 33. 27. 3. 34
I 24, 10. 34 r. z dn iem  1. 4. 1935 zo sta ły  zn iesione.

FR A N C U SK IE K O L O N  JE. W  d z ien n ik u  o f ic ja l­
n y m  T u n isu  w N r. 20 z d n ia  8. III. 1935 ogłoszona zo­
s ta ła  u ch w a la  fra n c u sk a  oo do  w e jśc ia  w życie d la  
r ą je n c ji  tu m sk ie j ro zp o rząd zen ia  z dn. 12. II. 1935 w 
sp raw ie  w p ro w ad zen ia  m in im a ln y ch  s taw ek  ta ry fy  
ce ln e j na  p rzy w ó z  ze S tanów  Z jednoczonych  p rzęd zy  
p łó c ien n e j, k o n o p n e j, ju to w e j (tar. N r. 451), ja k  ró w ­
n ież  m aszy n ek  do s trzy żen ia  i ich części (tar. N r. 549).

W ed ług  ogłoiszenia w „ Jo u rn a l O ffic ie l de lT ndo- 
ch ine  f.ranęaise" w eszło w życie  ró w n ież  i d la  Indo- 
chin 6 d e k re tó w  fra n c u sk ic h  z dn. 29. 4. 1934 d o ty czą ­
cych  zap ro w ad zen ia  p rz y m u su  o k re ś le n ia  pochodze­
n ia  dla n a s tę p u ją c y c h  to w aró w :

1) k o łd ry  b a w e łn ia n e , o raz  ze sz tucznego  je d w a b iu  
czystego  lub  zm ieszanego  z in.nemi n itk am i te k ­
sty ln em u

2) to w a ry  szk lane ,
3) s ta ty w y  do a p a ra tó w  fo to g raficzn y ch ,
4) ta sak i, noże do siek an ia , m aszy n k i do s iekan ia  

m ięsa, p ra s y  do ow oców, m aszy n k i do lodów,
5) g rz e jn ik i, k u c h en k i, k om ink i i p iecyk i gazow e, 

kocio łk i, g rz e jn ik i w odne o g rzew an e  za pom o­
cą gazu lub  o le jó w  m in era ln y ch ,

6) to w a ry  g lin ian e  lu b  szam otow e.

G R E C JA . W prow adzone zosta ły  u zu p e łn ien ia  do 
ta r y fy  w zak re s ie  śm ie tan k i, su row ców  ro ś lin n y ch , 
sk ó r z w ęży, k ro k o d y li itp ., 'w iórków  drzew nych , 
a tram en tó w  w p ły ta c h , w ęgla  ro ś lin n eg o  ak ty w n eg o , 
in n y ch  p rzęd zy .

P rzy w ó z  p ró b e k  p rz e z  k o m iw o jaże ró w  d la  o k a ­
z y w an ia  kupcom  i późn ie jszego  re e k sp o rtu  je s t do ­
zw olony, o ile zo stan ie  z łożona k a u c ja  w w ys. 75% 
w artośc i. W  w y p a d k u  n ie  w y  ek sp o rto w an ia  k a u c ja  
p rzech o d z i po 3 m iesiącach  n a  rzecz skarbu .

W  dn. 18 m arca  rb . w eszło w życie za rząd zen ie
0 k o n tro li w arto śc i to w aró w  im p o rto w an y ch  do G re ­
c ji, K on tro lę  tę  sp ra w u je  sp e c ja ln a  ko m isja  złożona 
z D y re k to ra  B an k u  G reck iego , Izb y  H an d lo w ej i D y r. 
C e l ' na  p o d staw ie  f a k tu r  o ry g in a ln y ch , podp isanych  
p rzez  e k sp e d y to ra  i do ręczonych  b ezpośredn io  k o ­
m isji (A teny , Spiro-u, M ilion 2) lub  do Izb p rz e m y ­
słow o  - h an d lo w y ch  w g łów nych  cen trach . K opję 
fa k tu ry , p o d p isan ą  p rz e z  e k sp ed y to ra , na leży  p rzes łać  
im p o rte ro w i, k tó ry  ją  -musi p rzed ło ży ć  k o m p e ten tn e j 
kom isji.

H O L A N D JA . R ozporządzen iem  k ró lew sk iem  z 
*bi. 14. II. 1933  N r. 4 w prow adzono  p rzep isy  w y k o n aw ­
cze, do tyczące  w w ozu w ęgorzy .

W edług  ośw iadczeń  o fic ja ln y ch  sk o n ty n g en to - 
^fan-ie im p o rtu  w y ro b ó w  szczo tk a rsk ich  je s t n iem oż­
liwe. R ozw ażane są obecn ie  inne  k ro k i celem  dopo- 
m ożenia  p rzem ysłow i szczo tk a rsk iem u  H o lan d ji.

R ow ery. O k res  skonty-n-gentow ania 1. III. 53 —
1 • VIII. 35. O k re s  bazow y 1. ] II. 34— 1. V III. 34. U staw ow o 
p rz y s łu g u je  100% ilościow ego im portu  w  o k res ie  b a ­
zow ym , z czego 90% p rz y d z ie la  się im p o rte ro m  n ie ­
zw łocznie, a  10% pozosta je , ja k o  re z e rw a  d la  d o d a t­
kow ych  pozw oleń  w w ozu.

Ram y do row erów . O k res  sk o n ty n g en to w an ia  
i ok res bazow y, jak  d la  ro w eró w  ustaw ow o p rzy s łu ­

g u je  50% ilościow ego im p o rtu  w  o k res ie  bazow ym , 
z czego 45% p rz y d z ie la  się im p o rte ro m  niezw łocznie, 
a  9% pozosta je , ja k o  re z e rw a  d la  d o d a tk o w y ch  po ­
zw oleń w w ozu. Z arządzen iem  nie są o b ję te  ram y  
p rzezn aczo n e  dla m otocyk li.

C zęści row erów . O k res  sk o n ty n g en to w an ia  i 
o k re s  bazow y, ja k  d la  row erów . U staw ow o p rz y s łu ­
g u je  50% ilościow ego im p o rtu  w -okresie bazow ym , 
z czego 45% p rzy d z ie la  się im p o rte ro m  n iezw łoczn ie , 
a  5% p o zo sta je , ja k o  re z e rw a  d la  dod a tk o w y ch  pozw o­
leń  w w ozu. Z arządzen iem  nic są o b ję te : a k u m u la to ry , 
dzw onki, k u lk i, łożyska  k u lkow e, o le j a rk i, p om pk i, 
-szlauchy do pom pek, h am u lce , czerw one szlkła do  
re f le k to ró w  row erow ych , szkło row erow e, łań cu ch y , 
lam py , sk rz y n k i b iegów , pedały-, s te ry  z h am u lcam i 
i w o lne  biegi.

L am py  do row erów. O k res  sk o n ty n g en to w an ia  
i o k res  bazow y, ja k  d la  row erów . U staw ow o p rz y ­
s łu g u je  50% ilościow ego im p o rtu  w o k res ie  b azo ­
w ym , z czego 45% p rz y d z ie la  się im p o rte ro m  n ie­
zw łocznie, a  5% p o zo sta je , ja k o  re z e rw a  d la  d o d a t­
k ow ych  pozw oleń  w w ozu.

W. P. IR L A N D JA . R ząd ir la n d z k i w y d a l na z a s a ­
dz ie  u s taw y  o k o n tro li w w ozu now e rozp o rząd zen ie  
k o n ty n g en to w e  N r. 13 w ed ług  k tó re g o  z d n iem  
13. III. 1935, w zb ro n io n y  je s t  w w óz tk a n in  w sztuce, 
k tó re : a) częściow o są  w y k o n a n e  z w e łn y  lub  kam - 
g a rn u , b) m a ją  p o w y że j 12 ca li szerokości, e) k tó re  
w ażą  n iem n ie j n iż  7 u n c ji w 1 y a rd z ie  k w ad r., d) 
k tó ry c h  w arto ść  p rz e k ra c z a  1 sh . 3 d . za y a rd  kw. 
W y ją tek  s tan o w i ob ic ie  na  podłogi. W arto ść  w ed ług  
tego  ro zp o rząd zen ia  -stanowi cena , k tó r ą  p łaci im p o r­
tu ją c y  p lu s  f ra c h t i u b ezp ieczen ie  b ez  cla.

N ie -dotyczy to  tk an in , k tó re  zapom ocą gum y lub  
-podobnych roz tw orów  u o d p o rn io n e  na  w odę, lub s ta ­
now ią część sk ład o w ą m a te r ja łu , k tó reg o  ja k a k o lw ie k  
cześć p o d le g a ła  im p re g n a c ji. T e .to w a ry  na leży  za li­
czyć do ro zp o rząd zen ia  N r. 7 'z d n ia  12. X. 34 r.

N ie p o d le g a ją  now em u rozp o rząd zen iu  -tkaniny, 
k tó re : 1) zo sta ły  sp row adzone  na zasadzie  licencji, 
-p rzew idzianej w  u s ta w ie  o k o n tro li  w w ozu, 2) k tó re  
zo sta ły  w y p ro d u k o w an e  w k ra ju , w yw iezione  i znów  
w w iezione. P ie rw szy  o k res  k o n tro li rozpoczyna  się 
z dn. 18. IV. 35 r.

N ow e ro zp o rząd zen ie  m a na celu podw yższen ie  
p ro d u k c ji p rz ę d z a ln i ir lan d zk ich .

JA-PONJA. R ząd  ja p o ń sk i ozn a jm ił w  (parlam en­
cie, że .kwe-stja alu im injum  jeszcze  n ic  została  d o s ta ­
teczn ie  w y ja śn io n a , ab y  p rzep ro w ad z ić  p o dw yżkę  cła. 
W ed łu g -p ro p o zy c ji kom isji ta ry fo w e j obn iżone -zostaną 
cła na żelazo su row e i zw yczaj-ną sta l o 50%.

K AN A D A . Od 7. III. 1935 obo w iązu je  now a s taw ­
k a  ce lna  w -ta ry fie  n o rm a ln e j na używ ane  do k o n fe k c ji 
-koronki i h a f ty  fa rb o w an e  i z, b aw e łn y , — w w ysoko­
ści 7 'A'%> ad va-l., zam iast d o ty ch czaso w ej 12%%. /m ie ­
n io n ą  ró w n ież  zo s ta ła  s taw k a  p re fe re n c y jn a .

W zw iązku  z now ym  ok resem  budże tow ym  m a ją  
b y ć  zn iżone cła w w ozow e ina n ie k tó re  to w ary  w łó­
k ien n icze , szczególn ie  m a te r ja ly  w e łn ian e  p ochodzen ia  
b ry ty jsk ie g o .

MEKSYK. D o k o n su la tu  m ek sy k ań sk ieg o  n a leż y  
w  p rzy sz ło śc i p rz e d k ła d a ć  do u w ie rz y te ln ie n ia  zam iast 
■sześciu, osiem egzem p la rzy  rach u n k ó w , z k tó ry c h  
4 o trzy m a  w y d aw ca  -spowrotom. T e rm in  -ostateczny d la  
p rzed ło żen ia  tych  dokum en tów  u p ły w a  z dniem  p rz y ­
b y c ia  odn o śn e j p rz e sy łk i to w aro w ej do p o rtu  m ek sy ­
kańsk iego .

Poleca się je d n a k  uczyn ić  to w cześn ie j, aby  ra ­
ch u n k i m ogły  b y ć  p rzed ło żo n e  do oclen ia  n a ty ch m ias t 
p o  n ad e jśc iu  to w aru . Jednocześn ie  z po d an iem  fa k tu r  
n a leż y  w p łacić  5% o gó lne j w arto śc i. Jes t to ro d za j

21



za liczk i na  cło w M eksyku . O  ile  n ie  p rzed ło ży  się 
fa k tu r , p o b ie ra n e  b ęd ą  k a ry  do d a tk o w e .

N O R W E G JA . Min. S k a rb u  p o staw iło  w n iosek  na 
u s ta len ie  k o n ty n g e n tu  w w ozow ego za ro k  1935 n a  ob u ­
w ie  gum ow e, fa jan s , p ie rze  i p u c h  o raz  au tom obile . 
M in is te rs tw o  liczy  się z n a s tę p u ją c y m  w w ozem  
(w p rzy b liżen iu ) w  1000 k g .: .

o buw ie  gum ow e 380
fa ja n s  s a n i ta rn y  315
fa ja n s  in n y  815
p ie rz e  i p u ch  250
au to m o b ile  10 m ilj. k o r.

O p ła ta  lic en c ji n a  sam o ch o d y  w ynosić  m a % % , 
a  n a  in n e  to w a ry  0,01 k r. za  kg.

PALESTYN A. D z ien n ik  U rzędow y  T he  P a le s tin e  
G aze tte  N r. 496 z d n ia  28 lu teg o  1935 z aw ie ra  ro zp o ­
rząd zen ie  re g la m e n tu ją c e  sp rzed aż  n ap o jó w  w y sk o ­
ko w y ch  n a  te re n ie  P a le s ty n y .

§ 24 teg o  ro zp o rząd zen ia  p o stan aw ia , że w y k lu ­
cza się od zezw o len ia  sp rzed aży  n a p o je  w y sk o k o w e  
z a w ie ra ją c e  w ię c e j n iż  60% a lk oho lu .

Z akaz ten  n ie  s tan o w i w p raw d z ie  zak azu  p rz y ­
w ozow ego w  ścisłem  s ław a  znaczen iu , a le  b ęd z ie  m iał

w  p ra k ty c e  n iew ą tp liw ie  te  sam e sk u tk i, tak , że p rz y ­
wóz n ap o jó w  o w ięk sze j niż 60% zaw arto śc i a lk o h o lu , 
n ie  b ęd z ie  do P a le s ty n y  dopuszczalny .

STANY Z JE D N O C Z O N E  A. P. W  zw iązk u  z p o d ­
p isan iem  um ow y p o m ięd zy  S tan am i Z jednoczonem i 
a B ra z y lją  d n ia  2-go bm . w  p ra s ie  a m e ry k a ń sk ie j p o ­
ja w iły  s ię  n o ia tk i o p rzy g o to w an iu  lis ty  k ra jó w , dz ia ­
ła ją c y c h  n a  n ie k o rz y ść  im p o rtu  ze S tanów  Z jednoczo ­
nych , k tó re  m a ją  b y ć  p o zb aw io n e  p ra w a  k o rz y s ta n ia  
ze zn iżek  ce ln y ch  p rz y z n a n y c h  k ra jo m , z k tó re m i S ta ­
ny  Z jednoczone p ro w ad zą  obecn ie  ro k o w a n ia  h a n d lo ­
w e. W ed łu g  p ra sy , 35 k ra jó w  z n a jd u je  się n a  te j  liście, 
w tem  F ra n c ja  i N iem cy.

D la  d o k ład n o śc i n a leż y  dodać, że o d m aw ian ie  in ­
n y m  p ań stw o m  k o rz y s ta n ia  ze zn iżek  ce ln y ch  .wzglę­
d n ie  in n y c h  u stępstw  p rz y z n a n y c h  na  podstaw ie  um ów  
h an d lo w y ch , je s t  o p a rte  n a  u s taw ie  z d n ia  12-go cze rw ­
ca  1934 r., u z u p e łn ia ją c e j U staw ę C e ln ą  z 1930 r. 
W ed łu g  te j  u s taw y  (a r ty k u ł 350—2) P re z y d e n t m a 
p raw o  zaw iesić  sto so w an ie  zn iżk i w zg lędem  tow arów , 
po ch o d zący ch  z jak ie g o k o lw ie k  k ra ju ,  n ieko rzystn ie - 
tra k tu ją c e g o  im p o rt ize S tanów  Z jednoczonych .

SYRJA. R ozpo rządzen iem  z d n ia  2. III. 35 w p ro ­
w adzona  zo s ta ła  now a s ta w k a  ce ln a  n a  a ra k  w  ta r y f ie  
m a k sy m a ln e j w  w ysokości 50 Pis. i m in im a ln e j 25 Pis.

MOŻLIW OŚCI HANDLOWE I EKSPORTOWE

FIRMY ZAGRANICZNE POSZUKUJĄCE KONTAK­
TU Z EKSPORTERAMI POLSKIMI.
B iuro  b u d o w lan e  w L o n d y n ie  p ra g n ie  im p o rto ­

w ać szk ło  ta f lo w e  i szy b o w e z P o lsk i. P/8598/63/Ż.
A gen t f irm y  w  K a irze  in te re s u je  się n a w ią z a ­

n iem  k o n ta k tu  z p o lsk iem i w y tw ó rn iam i ró żn y ch  
b ran ż . P/8942/3M/Ż.

F irm a  w B ey ru c ie  in te re s u je  się im p o rtem  
w szelk iego  ro d z a ju  c e ra ty  i im ita c ji sk ó ry . P/5927/ 
59 IŻ.

F irm a  w  A suncion  in te re s u je  się n aw iązan iem  
k o n ta k tu  z po lsk iem i w ytw órn iam i, ró żn y ch  b ran ż . 
P/7549/3A/Ż.

F irm y  h o le n d e rsk ie  p o szu k u ją  dostaw ców  w ę­
dek  i in n y c h  p rzy b o ró w  ry b ack ich . P/8709/59/Sz.

Is tn ie ją  m ożliw ości z b y tu  w  H o la n d ji go tow ych  
b lu zek  h a fto w an y ch . P/8698/64/Sz.

F irm y  fra n c u sk ie  p o sz u k u ją  po lsk ich  ek sp o rte ró w  
sk ó r na  b ę b n y  i p e rg am in ó w . P/7525/30/M.

Bliższe in fo rm a c je  w  pow yższych  sp raw ach  
u zy sk ać  m ogą z a in te re so w an i e k sp o r te rz y  w  P ań s tw o ­
w ym  In s ty tu c ie  E k sp o rto w y m . P rz y  zg łoszen iu  n a le ­
ży pow o łać  się n a  odnośny  n u m er. F irm y , k tó re  n ie  
p o zo staw a ły  do tychczas w  b liższy m  k o n tak c ie  z In ­
s ty tu tem , w in n y  n ad esłać  jed n o cz eśn ie  sw e re fe ­
ren c je .

SPRAWY PODATKOWE
W  SPR A W IE UZYSKANIA ULGI W  PA Ń­

STW OW YM  PO D A T K U  D O C H O D O ­
WYM Z TYTUŁU W ZN IESIEN IA  N O ­
W Y CH  B U D O W LI M IESZKALNYCH.

K w estję uzyskan ia  u lgi w  państw , pod. 
docli. z ty tu łu  w zniesienia now ej budow li m ie­
szkalnej, w y jaśn iła  G rodzka Izba Skarbow a 
w W arszaw ie z dn. 16 lutego rb.

Zgodnie z treścią okólnika, każd y  p łatn ik , 
zab iegający  o tę ulgę, w inien dołączyć do po­
d an ia  zaśw iadczenie w łaściw ej w ładzy  budo­
w lanej, stw ierdzające datę  ukończenia budo­
w y, ogólną ilość m ieszkań, ogólną ilość lokali 
przeznaczonych na  inne cele, ani żeli m ieszkalne, 
ogólną k u b a tu rę  uży tkow ą budynku , oraz k u ­
b a tu rę  uży tkow ą części m ieszkalnej budynku . 
Jednocześnie należy  dołączyć w ykaz poniesio­
nych  na budow ę kosztów, z w ym ienieniem
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kw oty  zuży te j na  budow ę z dochodu m iaro­
dajnego roku  operacyjnego. N ależy przytem  
w ykazać  z osobna koszty  budow y, poniesione 
w każdym  poszczególnym  roku  gospodarczym  
oraz w yliczyć kw oty  dochodu zużyte  na b u ­
dowę rów nież w  każdym  poszczególnym  ro k u  
gospodarczym  oraz w yliczyć kw oty  dochodu, 
zużyte  na  budow ę rów nież w  każdym  poszcze­
gólnym  roku, jeżeli budow a dom u trw a ła  
w  ciągu 2, lub  w iększej ilości lat.

W ykaz tak i p ła tn ik  pow inien poprzeć r a ­
chunkam i, z k tó rych  w yn ika łoby  n iew ątp liw ie, 
że poniesione koszty i okazane rach u n k i m ają  
ścisły zw iązek z budow ą. W  p rzy p ad k ach  je ­
dnak , gdy  p ła tn ik  pozbaw iony jest możności 
okazan ia  rachunków  zw iązanych  z budow ą 
nowego domu, może przed łożyć zaśw iadczenie 
w łaściw ej w ładzy  budow lanej, stw ierdzającej



w ysokość kosztów  budow y. T ak  złożone po­
danie, pop arte  w yżej podanem i w y jaśn ien ia ­
mi w raz z w ykazem  kosztów  i rachunkam i nie 
da m ożności w ładzy  w ym iarow ej odmownego 
załatw ienia  podan ia  o zastosow anie ulg dla 
nowow znoszonych budow li.

W  SPR A W IE OBNIŻEN IA O PŁ A T  ZA 
O G ŁO SZEN IA  REJESTR O W E.

W obec w ystąp ien ia  Zw iązku Izb P rzem y­
słow o-H andlow ych w  spraw ie obniżenia opłat 
za ogłoszenia rejestrow e, oraz w  spraw ie w pro ­
w adzen ia  pew nej system atyczności w  sposobie 
pub likow ania  tych  ogłoszeń w M onitorze Pol­
skim , M inisterstw o Spraw iedliw ości p rzy ch y li­
ło się do zgłoszonych postu latów  narazie  w  czę­
ści, odnoszącej się do kw estji uporządkow ania  
ogłoszeń.

Co się tyczy  obniżenia opłat za ogłoszenia, 
M inisterstw o rów nież zajm uje stanow isko 
p rzychy lne  i w edle u zyskanych  inform acyj, 
rozporządzenie odnośne m a się w krótce u k a ­
zać.

Poniew aż sp raw a obniżenia opłat za ogło­
szenia p rzedstaw ia  zagadnienie wysoce in tere­
sujące, Izba  Sosnowiecka zw róciła się do Zw iąz­
ku  Izb o poczynienie starań  w  k ierunku

SPRAWY TURYSTYCZNE

O R G A N IZA C JA  W YCIECZEK NA TER E­
N IE GDYNI.

Ja k  w la tach  ubiegłych, tak  i w  roku  b ie­
żącym , w yczerpu jących  in form acyj o w a ru n ­
kach  p o b y tu  w  G dyni i na w ybrzeżu, udziela 
R eferat T u rystyczny  K om isarja tu  Rządu.

Z uw agi na  liczny nap ływ  w m iesiącach 
letnich, zarów no tu ry stów  indyw idualnych , 
ja k  i w ycieczek zbiorow ych, w skazanem  jest, 
aby  o rganizatorzy  w ycieczek tych, zw racali się 
uprzednio  do R efera tu  Turystycznego, celem 
ew entualnego zarezerw ow ania sobie kw ater 
i ułożenia program u zw iedzania w ybrzeża.

Zaznaczyć p rzy tem  należy, że turyści po­
zostający pod opieką R eferatu  Turystycznego,

PRZEMYSŁ I HANDEL RYBNY

OBROTY PO R T U  RY BA CKIEG O 
W  M ARCU.

Ogółem obroty po rtu  rybackiego w G dy- 
ui w yniosły w m arcu 3.055.500 kg ryb  m or­
skich. Z ilości tej p rzy p a d a  n a  w łasne połowy 
przybrzeżne 644.150 kg ryb , na w łasne poło­
w y na pełnym  B ałtyku  (Bornholm) 97.200 kg, 
a na im port 2.293.800 kg.

Podział im portu  p rzedstaw iał się nastę­
pująco: z Anglji jeden sta tek  z 897/1 i 208/2

stw ierdzenia, jak ie  jest ostateczne stanow isko 
M inisterstw a Spraw iedliw ości w  kw estji do ty ­
czącej w  szczególności :

a) zw olnienia od opłat rejestrow ych firm , 
k tó re  w  zw iązku z n ieprow adzeniem  przez nie 
przedsiębiorstw  w w iększym  rozm iarze zgło­
siły  w  okresie do dnia  31 g rudn ia  1934 r. wnio­
sek o w ykreślenie ich z re jes tru ;

b) zm iany rozporządzenia, ogłoszonego 
w  D zienn iku  U rzędow ym  M inisterstw a S p ra ­
w iedliw ości Nr. 20 z dn ia  15. 10. 1926 r. w k ie­
runku  w ydatnego obniżenia opłat za ogłosze­
n ia  rejestrow e, jakoteż w  k ie ru n k u  w prow a­
dzenia opłat ryczałtow ych  w wysokości pobie­
ran e j przez D ziennik Urzęd. Min. S praw ie­
dliwości.

W odpow iedzi n a  pow yższe Zw iązek Izb 
w yjaśn ił, że M inisterstw o Spraw iedliw ości po­
dziela stanow isko w przedm iocie zw olnienia od 
opłat rejestrow ych  przedsiębiorstw , k tó re  w o- 
kreśionym  term inie w ykreślą  się z rejestru , 
oraz w  przedm iocie obniżenia opłat za w pisy 
rejestrow e i za ogłoszenia.

S p raw a opłat rejestrow ych  jest w toku 
uzgodnienia z M inisterstw em  Skarbu , sp raw a 
zaś opłat za ogłoszenia będzie zała tw iona przez 
M inisterstw o Spraw iedliw ości po porozum ie­
niu się z Polską A gencją Telegraficzną.

u n ik a ją  w  wielu w y p ad k ach  ponoszenia zbęd­
nych  kosztów , o trzym ują  bezp łatn ie  w szelkie 
w yczerpu jące inform acje  i na żądanie w y k w a­
lifikow anego przew odn ika  za n iew ielką opłatą.

K w aterę rezerw uje  R eferat T u rystyczny  
po uprzedniem  otrzym aniu  od zam aw iającego 
zaliczki.

D la  w ygody tu ry stów  p rzybyw ających  do 
G dyni od dn ia  1 kw ietn ia  br. funkcjonu je  
Kiosk In fo rm acy jno  - T u rystyczny  — przy  
dworcu kolejow ym , k tó ry  w  bieżącym  roku 
pow ierzony został P. B. P. „O rb is“.

Prace kiosku podlegają  kontroli K om isar­
ja tu  Rządu, a w szelkie inform acje  p rzy jeżdża­
jącym  udzielane są rów nież bezpłatn ie.

NA WYBRZEŻU

beczek śledzi solonych Y arm outh, z Islandji 
300/1 beczek śledzi solonych, z H olandji dw a 
statk i z 820/1, oraz 560/2 beczek śledzi solo­
nych, z Norwegji osiem sta tków  przyw iozło: 
4.072/1 oraz 254/2 śledzi solonych, śledzi za­
m rożonych 743 ton, śledzi św ieżych w lodzie 
471 ton, innych  ry b  6,4 ton, konserw  0,7 ton, 
tran u  22,3 ton.

Z portu rybackiego w ysłano z rybam i 
w agonów : do k ra ju  288, do G dańska 9, tra n ­
zytem  do R um im ji 3, do Czechosłow acji 2.
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Do obrotów  po rtu  ryback iego  należy  do­
dać ry b y  im portow ane przez port hand low y 
w G dyni w  ogólnej ilości 516 ton (solone śle­
dzie 508 ton z H olandji, Estonji, Łotw y, Nor- 
w egji i F in land ji, śledzie świeże i m rożone 50 
ton, z N orw egji i Niemiec, tra n u  95 ton z Nor- 
w egji — H oland ji i Niemiec, konserw  ry b ­
n y ch  z różnych  k ra jów  56 ton, innych  ry b  
9 ton).

K R O N IK A .
— CENY NA ŚLEDZIE SO LO N E  NA RYNKU 

GDYŃSKIM. W  po rc ie  rył>ackim  w G d y n i no tow ano  
o s ta tn io  n a s tę p u ją c e  cen y  za oclone ś ledzie  solone, 
loco w agon  p o r t ry b a c k i, za je d n ą  ca łą  beczkę, za 
go tó w k ę  w  z ło tych :

1. P o lsk ie  p o łow y  „M ewy“ : S m ali m a ttie s  I tra d e  
72, m a ttie s  I tr a d e  72, m a tfu lls  I  t r a d e  72, spen ts 58, 
to rn b e ll ie s  45, m a ttie s  szk o ck ie  62.

2. Solone w  G dyni „Polonia11 — w y sp rzed an e .
3. Im portow ane an gielsk ie: S m ali m a ttie s  I t r a ­

d e  74, ta k ie ż  o rd in a ry  68, m a ttie s  I  tr a d e  74, ta k ie ż  
o rd in a ry  68, t r ó jk a  m a ttie s  i sm ali m a ttie s  78, m a tfu lls  
I  tr a d e  75, m a ttfu ls  o rd in a ry  70, spen ts 55, m a ttie s  
szk o ck ie  80.

4. H olendersk ie im portow ane: Sm ali m a ttie s  o r ­
d in a ry  66, m a ttie s  o rd in a ry  66, m a tfu lls  o rd in a ry  66, 
sp en ts  (ylen) 52.

5. M atties so lone w B e lg ji 53, b e lg ijs k ie  p u s te  51.
6. N o rw esk ie : sloe 4/500 sz tu k o w e 35, 5/600 sz tu ­

k o w e  36, y a a r  4/500 sz tukow e 33, 5/600 sz tukow e 34, 
6/700 sz tu k o w e  34, sloe m a ttie s  50.

7. Islandzkie oryginaln e m atjasy  (m atjes) 80.
Inne ryb y  im portow ane, oclone, f-co port rybacki:

D o rsze  is landzk ie , m rożone, czyszczone — bez głów , 
a  5 k g  sz tu k a  za 50 k g  25,— zł, ś ledz ie  n o rw esk ie  za ­
m ro żo n e  za 50 kg  15,— zł.

P o lsk ie  po łow y  (za 50 k g ) : szp ro ty  św ieże  p łaco ­
no ry b a k o m  w H e lu  2,— zł, szp ro ty  św ieże p łacono  r y ­
b ak o m  w  G dyn i (Spółdzieln ia) od 2,50 do 3,50 zł, d o r­
sze czyszczone, z g łow am i, z B ornho lm u , p łacono  r y ­
b ak o m  12,— zł, do rsze  n ieczyszczone, św ieże  z B o rn ­
h o lm u , p łacono  ry b a k o m  8,— zł, f lą d ry  duże  z połow ów  
pod  B ornho lm em , p łacono  ry b a k o m  12,— zł, f lą d ry  
m a łe  z połow ów  p o d  B ornho lm em , p łacono  ry b ak o m  
10,— zł, szo lk i (zim nica tj . g a tu n e k  flą d e r)  p łacono  r y ­
b ak o m  7,— zł, łososie z po łow ów  p rzy b rz e ż n y c h , p łaco ­
no ry b a k o m  220,— zł, łososie w ędzone  w k a w a łk a c h  
(s tróm ellachs) od 425,— zł do 500 zł, szp ro ty  w ędzone  
16,— zł, ś led z ik i św ieże p łacono  ry b a k o m  10,— zł.

— RYNEK SOLONEJ I ŚWIEŻEJ RYBY W  GDY­
NI. S y tu a c ja  n a  rynlku g d y ń sk im  śledziow ym  p ozosta ­
j e  s łab ą , p o w o d u jąc  ju ż  częściow ą o bn iżkę  cen : m ia ­
now icie  zn iżkow ały  o ry g in a ln e  is lan d zk ie  m a tja s y  po 
8 zł na  beczce  88 z lo to w e j, co je d n a k ż e  n ie  w yw ołało  
w iększego  ożyw ien ia . W obec tego, ż e  żydow sk ie  św ię­
ta w y p rz e d z a ją  W ie lk an o c  o p ó ł ty g o d n ia , ożyw ien ie  
p rzed św ią teczn e  uw ażać  m ożna  za zakończone.

N a ry n k u  w ędzonego  szp ro ta  ceny  poszły  w górę, 
w obec zm n ie jszo n y ch  połow ów  szp ro ta . W sk u tek  k o ­
liz ji in te resó w  p rz y  p o ło w ach  łososia i szp ro ta  w łó­
k iem  (w zajem ne n iszczenie  sieci) i w obec n a s ta n ia

w łaściw ego  sezonu po łow u  łososia, M orski U rząd  R y ­
b ack i zm uszony  b y ł  w y d ać  zak az  łow ien ia  szp ro tów  
w łók iem  w po rze  nocnej. P o łow y  d z ienne  szp ro ta  tym  
sposobem , k tó r y  obecn ie  je s t  n ie m a l w y łączn y , d a ją  
w y n ik i m ałe . W ędzarn ie  o d czu w a ją  p ew ien  b ra k  su ­
row ca  i n a  W ie lk ą  Środę k o ń czą  w ędzen ie . N a do rsza  
zap o trzeb o w an ie  je s t  m ałe, w obec czego po łow y po d ­
d aw an e  są  z am ro żen iu  w chłodni.

Z apasy  k o n se rw  n a  w ędzonych  szp ro tach  m a ją  
być  n iezn aczn e  w  ty m  ro k u  i  w  raz ie  n ieznacznych  
po łow ów  szp ro ta  po św ię tach , m ożna liczyć n a  m ocną, 
te n d e n c ję  d la  ty c h  k o n se rw  w ty m  roku .

— STATEK - CHŁODNIA D LA  CELÓW RYBAC­
KICH. W  d n iu  t. bm . p rz y b y ł do p o r tu  ry b ack ieg o ' 
w  G dyn i, b ezp o śred n io  z 'Is lan d ji, d u ń sk i s ta tek -c h ło - 
d n ia  STEADY, K. 6. p rzy w o żąc  200 to n  d o rszy  is lan d z ­
k ich  zam ro żo n y ch  (bez głów  i w n ętrznośc i). Jes t to  j e ­
den  z n a jb a rd z ie j  now oczesnych  s ta tk ó w  - ch łodni, za ­
k u p io n y  p rzez  rz ą d  d u ń sk i d la  celów  ry b ack ich  na  
w odach  Is la n d ji za kw o tę  pó ł m iljo n a  k o ro n  duń sk ich . 
S ta tek  w ybu d o w an o  w  D a n ji w  ro k u  1931, p osiada  on 
367 b r . reg . ton, 203 ne t. reg . ton . M otory  D ies la  o sile- 
400 H P. ro z w ija ją  szybkość  d z ies ięc iu  m il na  go d z in ę . 
S ta tek  p o siad a  now oczesną  s ta c ję  ra d jo w ą  nadaw czo - 
od b io rczą  i w szy stk e  m aszy n y  pom ocnicze (w in d y  
i s te r) p o ru szan e  są m o to ram i e lek try czn em u  D w ie  
ład o w n ie  p rzed z ie lo n e  są  zb io rn ik iem  na  ropę  o p o je m ­
ności 61 ton  co p o zw ala  n a  cz te rd z ie s to d n io w ą  podróż: 
s ta tk u  bez o d now ien ia  m a te r ja łó w  pęd n y ch . D w ie  ła ­
dow n ie  pom ieścić  m ogą tr z y s ta  ton  ry b y  m ro żo n e j lub  
d w ieśc ie  ton ry b  św ieżych  i są  o ch ład zan e  od — 2° C. 
do 15 s topn i C els. za leżn ie  od p o trzeb y . M aszyna ch ło ­
d n icza  n a  C O 2 posiada  w y d a jn o ść  30 ty s ięcy  f r ig o ry j 
n a  godzinę. D re w n ia n y  k a d łu b  s ta tk u  g w a ra n tu je  do­
b rą  izo lac ję  pom ieszczeń  sk ład o w y ch . N a s ta tk u  z n a j­
d u ją  się pom ieszczen ia  d la  d w u d z ies tu  osób, co um oż­
liw ia  p rz e ró b k ę  ry b  na  p o k ładz ie , dosto sow anym  d o  
ty c h  celów .

— DORSZE ISLANDZKIE W  GDYNI. Spożycie 
ry b  m o rsk ich  w P o lsce je s t  b a rd z o  m ałe  w  s to su n k u  
do in n y c h  p ań stw . N ie zd a je m y  sob ie  w szyscy  sp raw y  
z tego, że ta k ie  ry b y  ja k  ś ledzie  solone, ś ledzie  zam ro ­
żone, do rsze  d u ń sk ie , w szy stk ie  pochodzące  z im p o rtu , 
to r u ją  d rogę  d la  naszych  połow ów  w łasn y ch . L u d n o ść  
p rz y z w y c z a jo n a  do  sp o ży w an ia  ry b  im p o rto w an y ch , 
je s t  ju ż  go tow ym  te re n e m  d la  o d b io ru  ry b  p ochodzą­
cych  z o rg an izo w an y ch  p o lsk ich  połow ów , ja k  np. p o ­
łow y  n a  M orzu P ó łnocnem , p o ło w y  b o rn h o lm sk ie . — 
P rzy w iez io n e  do G d y n i s ta tk ie m  ch ło d n ią  STEA D Y  
200 ton  do rszy  zam ro żo n y ch  is lan d zk ich , są  p ie rw sz ą  
p ró b ą  z ro b io n ą  p rzez  Is la n d ję , c e lem  s tw o rzen ia  
w G d y n i p u n k tu  rozdzie lczego  ta k  na  P o lskę , ja k  i na  
k r a je  są s ied n ie  (R um un ja , C zechosłow acja , A u s tr ja ) . 
D o rsze  is lan d zk ie , oczyszczone i b ez  głów , w  sz tu k a c h  
po p ię ć  k ilo  każda , ze  w zg lęd u  na  sw e sm aczne i j ę ­
d rn e  m ięso, są  a r ty k u łe m  c h ę tn ie  n ab y w an y m .

— KSZTAŁCENIE CIEŚLI D O  BUDOW Y KUT­
RÓW. Z arząd  M orsk iego  In s ty tu tu  R y b ack ieg o  zw ró ­
cił uw agę n a  k o n ieczność  w y szk o len ia  sp ec ja lis tó w  
c ieśli (do b u d o w y  k u tró w  ry b ack ich ), k tó ry c h  n ie s te ty  
n ie  posiadam y , p rócz  je d n e g o  sam o u k a  - k o n s tru k to ra  
i c ieślę  z a razem  (K aszub L edke).
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RYNEK TOWAROWY I FRACHTOWY

A U K C JE  O W O C O W E  W  GDYNI.

D n ia  4 bm . o d b y ł się p rz e ta rg  n a  c y try ­
n y  i ja b łk a  k a lifo rn ijsk ie  czerw one i b ia łe  
w A ukcjach  O w ocow ych w G dyni. T ran- 
z a k c je  zosta ły  dokonane na 4000 sk rzy ń  b ia ­
łych  ja b łe k  k a lifo rn ijsk ich , sk rzy n ia  /wagi 
n e tto  21 kg., 360 beczek  czerw onych ja b łe k  
k a lifo rn ijsk ich , beczka  w agi ne tto  65 kg. 
i 275 sk rz y ń  c y try n , sk rzy n ia  wagi. ne tto  
33 — 36 kg.

D o a u k c ji  p rzy s tą p iło  32 kupców  z W a r­
szaw y, K atow ic, Łodzi, Lwowa, Lublina, K ra ­
kow a, T arnow a, Poznan ia , Bydgoszczy i B ia­
łegostoku.

C eny  p rzec ię tn e  osiągn ięte  podczas p rz e ­
targu b y ły  następu jące : sk rzyn ia  jab łek  b ia ­
łych ka lifo rn ijsk ich  28—31 zł, beczka czerw o­
nych jab łek  65 zł, sk rzyn ia  cy try n  28,50 zł. • 

W  B ałtyck ich  A u k c jach  O w ocow ych 
w  G dyni, o d b y ły  się d n ia  10 b. m. a u k c je  na  
ja b łk a  sow ieckie (krym skie) w  ilości 2000 
sk rzyń . W p rz e ta rg u  w zięło  udzia ł 17 k u p ­
ców  z G dyni, D rohobycza, Łodzi, K atow ic, 
L ub lina , C ieszyna i W arszaw y. Ś redn ia  o- 
s iąg n ię ta  cena w y n io sła  zł. 21.75 za sk rzy n k ę  
w agi ne tto  19 kg .

N O T O W A N IA  CEN  MASŁA W  PO ZN A N IU
Masło m leczarskie ze śm ietany pasteuryzow an.

6. 4. 35. 9. 4. 35. 11. 4. 35.
H urt I. gat. 2,75 2,85 2,90

II. gat. 2,60 2,75 2,80
III . gat. 2,50 2,50 2,50

za 1 kg fra n k a  s tac ja  załadow cza.
P ó łhu rt I. gat. 3,00 3,00 3,00

II. gat. 2,80 2,80 2,80
za 1 kg franko  skład odbiorcy 

D eta l 1. gat. za 1 kg 3,40 3,40
II. gat. 3,20 3,20

U L gat. 3,00 3,00

GDYŃSKI RYNEK FR A C H TO W Y  W  M IE­
SIĄCU M ARCU ORAZ PO CZĄ TK U  
K W IETN IA  1935 R.
Nci tu te jszy m  ry n k u  frach tow ym  pan o ­

w ał w  m arcu , ta k  ja k  już p isa liśm y  d o tk li­
w ie d a ją c y  się odczuć zasitój, je d n a k  ju ż  pod 
koniec m iesiąca m ożna b y ło  zaobserw ow ać 
pew ne ożyw ienie. Na staw ki frach tow e nie 
W ywarło to jed n a k ż e  e fek tu  w  sensie ten d e n ­
c ji zw yżkow ej.

A n g lja : W  G dańsku ładow ano na  cały  
szereg s ta tków  skandynaw sk ich  oraz n ie ­
m ieckich m ieszane p a r t je  d rew n a  z p rze z n a ­
czeniem  do Londynu, H ull, T yne oraz jed e n  
s ia tek  do C ard iff. Jeden m ały  s ta tek  zab ra ł 
Part j ę 300 ton jęczm ien ia  luzem  z G dańska 
f |o Ploioile po sh. 11/9 za tonę.

Pozatem  n a leży  w ym ien ić  zafrach tow a-

n ie  duńskiego  s ta tk u  o ładow ności 650 std . 
pod ładunek  kopaln iaków  i D. B. B. z G dy­
n i do F leetw ood. S ta tek  ten  ładow ał w  po­
czątku kw ietnia. Również w yekspediow ano 
z G dyn i w iększą  ilość s ta tków  duń sk ich  
o w ielkości 650 std. z ładunk iem  D. B. B. do 
L ondynu  i H ull.

H o la n d ja : O b ro ty  iz H o łan d ją  b y ły  n ie ­
znaczne, ta k  że p a r t je  p o ja w ia ją c e  się n a  
ry n k u  b y ły  zab ie rane  p rzez  s ta tk i lin jo w e . 
K ilka  m ałych , ca łosta tkow ych  p a r ty j  D . B. B. 
w ysłane statkam i m otorow e - żaglow em i do 
p ro w in c jo n a ln y c h  p o rtó w  ho lendersk ich .

Belg ja :  W  końcu  m arca  w sk u tek  w iad o ­
mości o d ew a lu ac ji f ra n k a  b e lg ijsk ieg o  in te ­
resy  i w  tym  k ie ru n k u  znacznie osłabły . — 
E k sp o rte rzy  z jed n e j strony  u n ik a li now ych 
sp rzedaży , z d ru g ie j  s tro n y  w strzym yw ali 
w y konan ie  s ta ry c h  k o n trak tó w , spodziew a­
ją c  się zw yżki fran k a . W  połow ie o raz k o ń ­
cu m arca  zafrach tow ano  dość znaczną ilość 
m ałych  n iem ieck ich  sta tków  pod m ieszane 
ładunk i zboża i d rew na z G dańska do A nt­
w e rp ji  po dotychczasow ych  staw kach : 
sh. 3/6 w  złocie za tonę zboża ciężkiego lu ­

zem.
sh. 4/- w  złocie za tonę  owsa luzem , 
sh. 6/- w  złocie za std. obrzynanego  d rew n a  

tw ardego ,
sh. 6/6 w złocie za std. n ieobrzynanego  

d rew n a  tw ardego , 
sh. 18/- w  złocie za std. D. B. B.

R ów nież pod kon iec  m arca  w ysłano  k il­
k a  100-tonowyeh p a r ty j  k a rto fli do A n t­
w e rp ji . 2 m ałe  s ta tk i za ładow ały  p a r t je  
d rew n a  z G dańska  do G andaw y , oraz je d e n  
s ta te k  ład u n ek  podk ładów  dębow ych  do K a­
n a k  i B r 11 ks elski ego.

Z G dyn i do G andaw y  zafrach tow ano  do 
za ładunku  w kw ietniu  2 p a rtje  a 650 std. D.B.B. 
po  n ies łychan ie  n isk ie j staw ce sh. p a p ie ro ­
w ych 25/6 za std.

F ra n c ja :  Im port do F ra n c ji  w sk u tek
skon ty n g en to w an ia  zm n ie jszy ł się doi tego 
stopnia , że poza  s ta tkam i lin jow em i skom ple­
tow anie całostatkow ego ładunku  d rew na by ­
ło niem ożliw e. P o ja w ia ją c e  się p a r t je  tow a­
ró w  m ogły być  w  całości p rzew iezione  s ta tk a ­
mi lin jow em i.

D a n ja : T ra n z a k c je  zbożem  do D a n ji b y ­
ły  w  c iągu  m iesiąca  m arca  n iew ie lk ie , je d ­
n a k że  ju ż  pod kon iec m arca, a szczególnie n a  
początku  k w ie tn ia , nastąp iło  znaczne 'Oży­
w ien ie , to fteż zafrach tow ano  ca ły  szereg  
sta tków  oraz m otorow ych żaglow ców dla ła ­
dunków  żyta, jęczm ien ia  i m akuchów  
z G dańska  do po rtó w  duńskich . S taw ki 
frach to w e  isą jed n a k ż e  znacznie niższe od 
odpow iednich  notow ań z początku  ro k u . — 
T yt. p rzy k ład u , nadm ien iam y , że do jed n eg o
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■portu położonego n ie  b a rd z ie j na  pó łnoc  od 
A arhus zapłacono Rm k. 4,— za 1000 kg. P rzy  
p a r t ja c h  p rzeznaczonych  do p o rtó w  położo­
n y ch  p o n iże j A ałborg  lub  też do I im fjord  
(F rederik shavn ) dochodziły  no rm alne  do­
p ła ty .

ZESTAW IENIE OBRO TÓ W
dokonanych w  m. marcu 1935 r. poszcze- 
gólnem i gatunkam i zbóż na G iełdzie Zbo- 
żow o-Tow arow ej w  Bydgoszczy.

Ilo ść  Ilość. W arto ść
tra n z a k c y j ton  w z ło tych

ży to  629 19.111,6 3.057.964,05
pszenica 402 8.656,— 1.343.262,87

jęczm ień 173 2.959,2 533.298,50
owies ■ 93 1.101,1 168.165,25
groch 60 505,9 223.942,25
strączkow e 98 670,9 144.554,05
m ąka ży tn ia 261 1.611,3 350.474,14
m ąka pszenna 251 2.458,6 555.770,05
śru ty 13 202,— 22.861,25
otręby  żytnie 129 1.779,8 193.558,50
otręby  pszenne 83 971.5 111.150,95
m ak 8 29,7 11.572,50
m akuchy 9 65,4 11.397,10
ziem niaki 37 1.395,7 72.067,75
inne 229 706,1 277.337,78

2.475' 42.224,8 7.077.156,99*

ODJAZDY STATKÓW G D Y N IA -G D A Ń SK

Sailings from G dynia and D anzig — Schiffsąbfahrten ab G dynia nnd Danzig.

(Z m iany zastrzeżo n e  — S ailings su b je c t to change w ith o u t n o tice  — A n d e ru n g en  y o rb eh a lten ) .

D o portów bałtyckich: G dynia — Gdańsk — Tallinn — Kotka — H elsingfors 
Baltic Ports: G dynia — D anzig — Tallinn — Kotka — H elsingfors

„Żegluga P o lska"  S. A.
D aty  o d jazd ó w  — D a te s  of sa ilings 
G d y n ia  G dańsk  T a llin n  H elsing fo rs

s/s w to re k  sobo ta  ś ro d a  sobo ta
C ieszyn  17. 4. 20. 4. 24. 4. 27. 4.
C ap e lla  24. 4. 27. 4. 1. 5. 4. 5.

Po ió  lis to p ad a  b r. s ta tk i pow yższe  z a w ija ją  do K o tk i ty lk o  p rzy  d o sta teczn y m  ła d u n k u .
Uwaga: P rz y  d o sta teczn y ch  ła d u n k a c h  s ta tk i z a w ija ją  do W y b o rg a  i  L en in g ra d u . B ezpośredn ie  k o n o sa ­

m en ty  do w szystk ich  fiń sk ich  po rtów .
Notice: C alls  to W ib o rg  an d  L en in g ra d  if r e ą u ire d  — T h ro u g h  B ills of L ad in g  to a ll F in n ish  Ports. — The-

com m un ication  w ith  K o tka  w ill be  m a in ta in ed  a f te r  17th N ovem ber if  re ą u ire d .

D o Abo — M antyluoto — W asa
H. L enczat i S -ka

s/s P io k h u b en  — z G d y n i 20. 4.
*

D o Tallinna i Rygi t
F. G. R einho ld  Ltd.

s/s M agnus — z G d y n i 29. 4. s/s S eine — z G d y n i 13. 5.

D o  R ygi (Riga)
F erd y n an d  P row e, Sp. z o. o.

O djazdy — Sailings
G d y n ia  R yga

s/s p o n ied z ia łk i ś ro d y
M inos 15. 4. 17. 4.
H e c to r 23. 4. 25. 4.

D o R ygi i Liibeck
H. L enczat i S-ka

s/s A n n elise  — z G d y n i 18/20. 4.

Do Kopenhagi (Copenhagen)
F. G. R einho ld  L td.

s/s J. C. Jacobsen — z G dyni 17. 4. s/s J. C. Jacobsen — z G dyni 24. 4.
U w aga: Bezpośrednie frachty do duńskich portów prow incjonalnych, Islandji, W ysp Faroer, N ew  Yorki*

i portów  Morzą Śródziem nego.
Notice: Through B/L to D anish Ports, Iceland, Faroes, N ew  York an to M editerrannean Ports.
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D o  Stockholmu
B ergenske B altic  T ran sp o rts  Ltd.

s/s M arieho lm  — z G d y n i 21. 4. ■ J

Żegluga P o lska  S. A.
s/s T czew  — z G d y n i 25. 4.

Do Stockholmu i Goteborga
Rum m el & B urton  >-• ” V " v

s/s F io r di M andorlo  — z G d y n i 50. 4. . .. *'

D o H elsingborg — Malmo — Goteborg
B ehnke & Sie

s/s Egon — z G d y n i 22. 4.

D o  Aarhus — Odense
F. G. R einhold  Ltd.

ż/m  E rn a  — z G d y n i 22. 4.

Do Kalmaru
B ergenske B altic T ran sp o rts  Ltd.

s/s M arieho lm  — z G d y n i 21. 4.

D o  Ahus — Malino — Halmstad — H elsingborg — Goteborg
B ergenske B altic  T ran sp o rts  Ltd.

s/s Iw an  — z G d y n i 17. 4. s/s Iw an  — z G d y n i i. 5.

Oo K łajpedy (Memel)
B ergenske Baltic T ran sp o rts  Ltd

s/s M arieho lm  — z G d y n i 21. 4. V

O o Hamburga (Hamburg)
F erd y n an d  Prow e, Sp. z o. o.

O d jazd y  — Sailings 

G d y n ia  G dańsk
s/s w to rk i i soboty  w to rk i i sobotv

A lb e rt 16. 4. 20. 4.
L isb e th  20. 4. 25. 4.

„Żegluga Polska" S. A.
s/s C horzów  — z G d y n i 50. 4. — z G dańska  4. 5.

U w aga: B ezpośredn ie  f ra c h ty  do w szystk ich  portów  tra n sa tla n ty c k ic h , an g ie lsk ich , ś ró dz iem nom orsk ich ,
o raz  do po rtów  po* ‘Onych nad  Ł abą.

"Notice: T h ro u g h  B/L to  a ll h jn sa tla n tic , E nglisli and  M ed ite rra n n e a n  P o rts  and  E lbe  P o rts.

D o O slo i innych wschodnio-norweskich portów (Moss — Kambo — Drammen)
‘(Oslo and other East-Norway Ports)

B ergenske B altic T ran sp o rts  Ltd.
s/s A k ersh u s  — z G d y n i 19. 4. s/s S an ta  C ru z  — z G dyn i 26. 4.

D o Stavanger — Bergen — Trondheim i innych zachodnio norweskich portów  
(W est-N orway Ports)

B ergenske B altic T ran sp o rts  Ltd
s/s U rsa  — z G dyn i 15. 4. s/s Jaed e ren  — z G d y n i 29. 4.

‘U waga: B ezpośredn ie  f ra c h ty  do w szystk ich  pó tnocno-norw esk ic li p o rtów , P e tsam o  (F in lan d ja ), Is landjś: 
i W ysp  F a ro e r .

/N otice: T h ro u g h  B/L to  a ll N o rth -N o rw ay  P o rts. Petsam o (F in land ), Ice land  and Faroes.

D o Rotterdamu (Rotterdam)
„Żegluga P o lska" S. A.

s/s C horzów  — z G d y n i 9. 4. — z G dańska 12. 4. 
s/s Ś ląsk — z G dyn i 16. 4. - z G d a ń s k a '19. 4.

S ta te k  odchodzi z G dyn i w  k ażd y  w to rek , z G d ań sk a  w k ażd y  p ią tek , z R o tte rd am u  w k ażd ą  sobotę. — 
Poza w y że j w y m ien io n em i s ta tk am i „Ż egluga P olska" p rz y jm u je  .łąd u n k i do R o tte rd a m u  na  s tą te k  dodątko-t- 
■wy „Irisen" , odchodzący  z G dyn i w sobo ty  o raz  z G d ań sk a  w p o n ied z ia łk i.
U w aga: B ezpośredn ie  k o n o sam en ty  do A m sterdam u  i in . portów , h o len d e rsk ic h , oraic. do po rtów 1, reń sk ich . 
N otice: T h ro u g h  B/L to  A m sterdam  and  o th e r  D utch  P o rts  and  to R henish ' Ports. " ‘ '
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F erd y n an d  P row e, Sp. z o. o.
O d ja z d y  — S ailings 

G d y n ia  G dańsk
s/s p o n ie d z ia łk i i  c z w a rtk i ś ro d y  i sobo ty

Ju p ite r  18. 4. 20. 4.
A ria d n ę  22. 4. 24. 4.
C on d o r 25. 4. 27. 4.

U waga: B ezpośredn ie  k o n o sam en ty  do w szy stk ich  portów  tra n sa tla n ty c k ic h  i p o rtó w  n a d re ń sk ic h .
N otice: T h ro u g h  B/L to a ll T ra n sa t la n t ic  and  R h en ish  Ports.

Do A ntw erpji (Antwerp)
„Żegluga P o lsk a“ S. A.

O d ja z d y —S ailings 
s/s G d y n ia  G d ań sk  A n tw erp ja

Śląsk 17. 4. 19. 4. 24. 4.
P u ck  24. 4. 26. 4. 1. 5.

F e rd y n a n d  P row e, Sp. z o. o. 
s/s C o n d o r — z G d y n i 25. 4. — z G d ań sk a  27. 4.

D o Amsterdamu
F. G. R einho ld  Ltd.

s/s P oseidon  — z G d y n i 14/15. 4. s/s N ereu s  — z G d y n i 22. 4.
s/s O b e ro n  — z G d y n i 28. 5.

Do Londynu
P o lsk o -B ry ty jsk ie  Tow. O k rę to w e  S. A.

(Polish B ritish S team ship  Co. Ltd.)
s/s L ech — z G d ań sk a  23. 4. — z G d y n i 25. 4.

P olska  Z jednoczona K o rp o rac ja  B ałtycka 
(Polish U n ited  B altic  C orporation)

s/s B a lto n ia  — z G d ań sk a  16. 4. — z G d y n i 18. 4.

Do Hull
P o lsk o -B ry ty jsk ie  Io w . O k rę to w e  S, A 

(Polish B ritish  S team ship  Co. Ltd.)
s/s L u b lin  — z G d ań sk a  16. 4. — z G d y n i 18. 4. 
s/s Lw ów  — z G d ań sk a  23. 4. — z G d y n i 25. 4.

D o Liverpool i M anchester
F. G. R einho ld  L td.

s/s K nud  — z G d y n i 18. 4.

Do Leith — Grangemouth — Aberdeen
F. G. Reinhold Ltd.

s/s H ague  — z G d y n i 19/20. 4. s/s C o rsica  — z  G dyn i 26. 4.

Do portów francuskich (French Ports) — D unkierki (Dunkirk) — Le H avre -  
La Pallice — Bordeaux

F. G. R einho ld  Ltd.
s/s M agnus — z G d y n i 29. 4. s/s Seine — z G d y n i 15. 5.

W yspy K anaryjskie (Canary Islands) Las Palmas, S-ta Cruz de Tenerifa, S-ta Cruz de la  
Palma

Bergenske B altic T ransports  Ltd.
s/s L a rach e  — z G dyni 17. 4. s/s Las P a lm as — z G dyni 27. 4.
Ł a d u je  b ezp o śred n io  do L as P a lm as

Pasajes — Bilbao — Oporto — Lizbona — Sevilla  — Gibraltar — Casablanca — Mazagan 
Mogador — Port Lyautey — Larocbe — Rabat — Saffi — Agadir—V illa Alhucem as—  
Tetuan — Fedhala

Bergenske B altic T ransports  Ltd.
s/s L a ra c h e  — z G dyni 17. 4. s/s L as P a lm as  — z G dyni 27. 4.

U waga: P rzyjm u je się ładunki do F errol i V illa Garcia o ile  zaofiarow ane w dostatecznej ilości.
D o Oranu przyjm uje się ładunki bezpośrednie najm niej 300 ton.
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G dynia — porty hiszpańskie (W alencja — Barcelona)
P olska  A g encja  M orska (P. A. M.)

s/s N an cy  — z G d y n i 17. 4.

.Malaga — Cartagena — A licante — Tarragona — Barcelona — M arsylja Genua 
Liyorno — Neapol — Catania — Messina — Palermo

Bergenske Baltic T ransports Ltd.
s/s M an su ria  — z G d y n i 23. 4.

Ł a d u je  ró w n ież  b ezpośredn io  do P o rt Y endres.

N apoli — Livorno — Genua — Catania — Casablanca — Tanger — Centa — M elilla
Oran — A lgier — Tunis — M arseilles

F. G. R einhold  Ltd.
s/s C h a rk ó w  — z G d y n i 3. 5.

G enoya — Napoli — Catania — Livorno — M essina — Palerm o

Rum m el & B urton

s/s F io r d i M andorlo  — z G dyn i 30. 4.

© o  A lgieru — Egiptu — Palestyny — Syrji — Turcji — G recji — portów Morza Czarnego 
(AIexandria — Piraeus — Istanb 1 — Beyrouth — Jaf«fa — Haiffa)

P o lska—Lew ant, A gencja  O krętow a 

m /s N o rd lan d  — z G d y n i 16. 4. m/s B la land  — z G d y n i 23. 4.

'Uwaga: B ezpośredn ie  k o n o sam en ty  do w szystk ich  innych  po rtów  lew an ty ń sk ich .
N otices T h ro u g h  B/L to  a ll L ev an te  P orts.

Do Now ego Yorku (New Y ork)— F ilad elfji (Philadelphia)
A m erican Scantic  Line

s/s S ag ap o rack  — z G d y n i 27. 4. s/s C arp iaka . — z G dyn i 28. 4.

Do Nowego Yorku (New York) — H alifax (Canada)
L in ja  G d y n ia—A m eryka 

s/s K ościuszko — z G d y n i 2. 5.

Do Am eryki Południow ej (South - America)

P olska  A gencja  M orska (PAM)
s/s .K ronprincessa  M a rg a re ta  — z G d y n i 18. 4.

B ergenske B altic T ran sp o rts  Ltd. 
s/s O rie n t — z G d y n i 23. 4. ~

G dynia — Cape Town, Algoa Bay, East London, Lorenco Marąues

B ergenske B altic T ran sp o rts  L td.

m /s K aap a ren  — z G d y n i 22. 4. m/is H am m a re n  —  z G d y n i 25. 5.

G d yn ia  — D aleki Wschód (Far East)

D o Penang — Port Swettenham — Singapore — Hongkong — Sanghai — Kob*

Yokohama (Takao — H anków  — T singtau — T ien tsin  — D airen)
P o lska  A gencja  M orska (PAM) 

s/s P h ilo c te tes  — z G d y n i 25. 5.

G d y n ia  — Port Said — Karachi — Bombay, Madras, Calcutta, Rangoon

Bergenske Baltic T ransports Ltd.
s/s S u m a tra  — z G dyn i 4. 5.

G dynia — Adelaida — M elbourne — Sydney — N ew castle — Brisbane
Polska A gencja M orska
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STATKI OCZEKIW ANE W GDYNI

T e rm in y  p rz y ja z d ó w  m ogą u lec  zm ianom  bez 
u p rzed zen ia .

S k ró t „ łin .“ oznacza s ta te k  k u rs u ją c y  n a  re g u ­
la rn e j  -linji. — N azw isko  lu b  firm a  za k ażd y m  ze 
■statków oznacza m a k le ra  ok rę tow ego .

18 kw ietn ia:
s/s C A R PL A K A  lin . z p o rtó w  b a łty c k ic h  po ła d u n e k  

do N. Y o rku  i F ilade-lfji, Am. Sc. L ine. 
s/,s T A R N A N  d o d a tk . lin . z R o tte rd a m u  z tow ar., PAM. 
s/s H ER A K LES lin. z B uenos A ires , Santos, R io z to ­

w aram i, B ergenske . 
m/s N O R D L A N D  lin. le w a n ty ń s k ie j , P o l.-L eyan t. 
s/s JU P IT E R  lin. z R o tte rd a m u  z drobn ., P ro w e  (W olff) 
s/s E SC H E N B U R G  lin. do K o tk i i W iborga, L enczat. 
s/s H IN R IC H  PETER S p o  w ęg ie l, B ergenske . 
s/s H IL D A  po w ęgiel, PAM. 
s/s H EL F R ID  po w ęgiel, B ergenske . 
s/s LY G IA  po w ęg ie l, B ergenske . 
s/s SY'LVIA. po  w ęg ie l, Speed.

19 kw ietn ia:
s/s M A RTH A  RUSS I lin . po ła d u n e k  do H e ls in ek  — 

K otk i, L enczat. 
s/s EO S po  w ęgiel, Speed. 
s/s G LITT  po w ęgiel, Speed.

20 kw ietn ia:

s/s SC A N STA TES lin . z N. Y orku  z pocztą  i to w aram i, 
Am. Sc. L ine. 

s/s H E L D E R  lin . po ład . j a j  do L eith , R einho ld , 
s/s L ISB ETH  lin. z H am b u rg a  z to w aram i, P row e. 
s/s P IT E A  lin . po  ła d u n e k  d o  L lelsinek, W ib o rg u  

i K otk i, L enczat. 
s/s P IC K H U B E N  lin . po ład . do Abo i M an ty luo to , 

L enczat.
s/s LOREN Z L. M. RUSS lin . po ład . do  Abo, M an ty ­

luoto , W ask le t, L enczat. 
s/s SA RIM N ER  ,z ru d ą , B eh n k e  & Sieg. 
s/s M ER CU R  z ru d ą , B eh n k e  & Sieg. 
s/s EYERLIOPE p o  w ęgiel, PAM . 
s/is K JE LL  po  w ęgiel, PAM .

21 kw ietn ia:
.s/s H IB ER N IA  lin . z p o rtó w  S y cy lji, B ergenske . 
s/s A R IA D N Ę  lin . z R o tte rd a m u  z d ro b n icą , P ro w e 

(W olff),
22 kw ietn ia:

s/s L EC H  lin. (lub 24-go v ia  G dańsk) z L o n d y n u  z to ­
w aram i, P o lb rit. 

s/s W A RSZA W A  lin . (lub 24-go v ia  G dańsk) z H u ll 
,z to w aram i, P o lb rit . 

s/s C A PE L LA  lin . z H e ls in k  i T a llin n a  z to w aram i, 
Żegluga Polsika. 

s/s N EREIJS lub  sirbsty t., lin . z A m ste rd am u  z to w a­
ram i, R einho ld , 

s/s E G O N  lin . z M alm o z to w aram i, B eh n k e  & Sieg.

23 kw ietn ia:

m /s U D D EH O L M  lin. z GalVe,ston z b aw e łn ą , B e rg en ­
ske.

s/s O R IEfJT  lin . po  ła d u n e k  do P łd n . A m ery k i, B e r­
genske.

s/s L A R A C H E  lin . p o rtu g a lsk o  - m a ro k a ń sk a , B e rg e n ­
ske.

s/s M A NSU RIA  lin . po ła d u n e k  n a  Ś ródziem ne M orze,, 
B ergenske .

s/s JA E D E R EN  lin . zach. - n o rw eska , ty lk o  d la  w y ła ­
dow an ia , B ergenske .

■s/s TCZEW  lin. ze S tockoh lm u  i N o rrk o p in g  d la  w y ­
lad . i ład ., Ż egluga P o lska , 

s/s PU C K  lin. z R o tte rd am u  d la  w y ład . i ładow ania,..
Ż egluga Po lska , 

s/s LIEL lin . z A n tw e rp ji d la  w y lad . i  ład o w an ia , 
Ż egluga P o lska , 

s/s E. RUSS -lin. z to w a ra m i z H am b u rg a , P row e. 
s/s W m . T h. M A LLING , p o  w ęgiel, B ergenske . 
s/s ITECTO R lin . z B rem y  z to w aram i, ła d u je  do R y ­

gi i B rem y , W olff.

24 .kw ietn ia:

s/s J. C. Jacoibsen lin . z K o p en h ag i z to w aram i, R e in ­
hold.

ż/m  ERN A  lin. z O d en se /A a rh u s  z to w aram i, R e in ­
hold .

s/s E STER  po w ęg ie l, PAM.
s/s G U N D E G A  p o  w ęgiel, B ergenske .

25 kw ietn ia:

m /s K A A PA R E N  lin . z P o łu d n io w e j i Z achodn ie j 
A fry k i z w e łn ą  i  d ro b n icą , B ergenske . 

ś/s C O N D O R  lin . z A n tw e rp ji ,i R o tte rd a m u  z to w a­
ram i, P row e. 

s/s FR A N K R IG  po  drzew o, R um m el & B urton . 
s/s SO PH IE  po c u k ie r , PAM. 
s/s G ISELA  O L D E N D O R F F  po d rzew o , PAM . 
s/s ERN ST lu b  ELSE LI. STIN N ES po  w ęgiel, PAMi.
■s/s O LTU L po w ęgiel, PAM .
s/-s IN G IN E R  N. Y LA SSO PO L p o  w ęgiel, PAM.

26 kw ietn ia:

s/s C O R SIC A  lu b  s-ubst. lin . po ła d u n e k  do L e ith , 
R einho ld .

s/s SA NTA  CRUZ lin . w schodn io  - n o rw eska , B e rg e n ­
ske .

s/s H U N D V A A G  d odatk . lin . z R o tte rd a m u  d la  w y ła d , 
i ład., PAM.

2? kw ietn ia:

s/s CITY  O F  FA IR BU R Y  lin . z N. Y o rku  v ia  K open ­
h ag a  'z to w aram i, Am. S can tic  L ine. 

s/s SA G A PO R A C K  lin . z p o rtó w  b a łty c k ic h  p o  ła d ,  
do N. Y orku , Am. S can tic  L ine. 

s/s K A ETE lin . z H a m b u rg a  z to w aram i, P row e.

28 kw ietn ia:

•m/s T IR A D E N T E S lin . z S av an n ah  z b aw ełn ą , B e r­
genske.

s/s JA E D E R EN  lin. zach. n o rw esk a  p o  ła d u n e k , B e r­
genske.

s/s O B E R O N  lu b  subst. lin . z A m ste rd am u  z to w a ra ­
mi, R einho ld .
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